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D tK ta c p  t e c t a
K r a k ó ‘w.  27 lutego. 

O dy na tranem zachodnim Bpiąt*T&y ły  się 
ły  trzech największych narodów świata do o 
Statecznego rozstrzygnięcia, gdy bolszew icy r o - :

ści zaś z tem przypuszczeniem stoi ten szcze
gó ł rciaicyi, że kwostya ustroju państwa pol
skiego jest właśnie dyskutowane przez t r z y  
odnośne kraj e. Jeżeli Hertling p r z y d a je  W il- 
SKMiKjrwui prawo interesowania się sprawą polską, 
uznając, tomsamem jej charakter m i ę cl z y  n a- 

siatecznego rozstrzygnięcia, gu.y uu is*:«:i,y  i u- d o w y, to dyskusya na temat p izyszłego u- 
Byjscy po Iługiem boziownonem nstiliowwmu prze- j stroju Polski m iedzy trzema > o d n o ś n e m i 

• iśtocze nia rokowań pokojowych w w iec agita- U? i a j a m  i«  nie meże niczego jirzesądzaó. Po- 
cyjny, od  ktorego cała cywiLzcwana Europa .im  zaś powstaje pytanie, j a k i o t o  m i a- 
ciialuby zapłonąć ogniem bolszewickim, podda li, n o w i c i e t r z y  k r a j e p r o w  a^d z ą 
6ię teraffl bez zastrzeżeń woli niemieckiej, g d y , t ę  d y s k u s y ę i 1 K tó  jest tu trzeoćin? Polska 
to^ oo zty  arnni Lśwsłngeira, połączone już z chyba nim nie jest. Hząd polski dyriusyonowab 
łworztmemi przez sioirie pterwsaami formacymuni iS'ovzy dofiiutvavny nie jest jeszcze do tej enwib 
Ukraiiiskiemi, zbUzają sic do K ijow a, kanclerz,utworzony. Już w ięc z powid.u cliwi owego 
ńiemloaki -zai iem głos, aby w ostatniej ciiw-ui, braku jedynie powołanego ergami pansu owe- 
przed ostatecznym krwawym  rozrachunkiem go, 1 olĄea nie może oye jv tej s-b 1 A  b “  
OU zachodzie określić raa jeszcze warmild, pod raną tej d ^ k ih iy i w e  t r o ^ .  U tern z as aby
, # , * * _ _ _ rT r sRorln 1 f ci itaiii o tr i r» Q CJUHll t.l VS1C*X»>VG T310 W£Ł*
ktorem i N iem cy gotowe są schowac nu cez clo 
pochwy i odstąpić od , użytkowania siły całej 
swojej armii, zgromadzonej dzisiaj na froncie
francuskim. .............................

T y  ni razem m ówi kanclerz niemiecki jaśniej i 
wyraźniej, niż dotychczas. Przodewszystkiem 
cć do B e l g i i  stwierdza po raz pierwszy z do
stateczną dobitnością, ża Niem cy nie zamie
rzają je j anektować, lecz pragną tylko zapo- 
t itd z , aby powicusiona nowe mi obszarami nie 
Stała się w  przyszłości także narzędziem ich 
Wrogów. Hertling zaprasza też Belgię do bfcz- 
prśrednich rokowań pokojowych.

W  stosunlcu do W ilsona stwierdza kanclerz 
paemioalca sr,vują zg-odę na wszystkie msadnicize 
tezy, sformułowane w orędz, .cli i mowacli a- 
ir  ery kańskiego prezydenta. Przyjm uje on za
sadę, że narouy i prowincyo nie powdnny być

Pada llegencyina =a.ma taką ilyskur>yrę prowa
dziła, nie słyszeliśmy i słyszeć nie mogliśmy, 
ponieważ jeśt zupełni) wykl.icz mcm, aby sa
ma Rada Regencyjna bez rządu mogła taką 
sprawę załatwiać.

Dalej wskazuje kanclerz na trudności, które 
w yłon iły się pm y wyziuier/iniu w s  c h o cl ń i  ę j 
v r a n i c v P o l s k i .  Aiiiwi o > w  i e 1 k i ni 
n i e p o k o j u ' ,  ja ld  w y w >M y dotyczące 
I lo t̂a.mowTieniai itea&ŚiKiu pokojowego' i  Ukrainą 
i wyraża nadzieję, że »p  r z y  1 o j a 1 n e m 
n w  z g  1 ę d n i o n i u e t  n o g  r a f  i c z- 
n y c h  s t o s u n k ó w *  uda się clo iść do po
rozumienia.

Tu następuje najważniejsza, ale też zarazem 
najbardziej niepol.oja*.a enumo/ac-ya kanclerza, 
dotycząca ustalenia grani e państwa polskiegc 
o i  z a c h o d u .  KaSśBaffl jpciwiandia, że »iz tej

swoją zapowiedź w  sprawie polskiej ze sfoimu- 
lownanenu na początku ogi/lncmi zasadami po- 
KOjU, mianowicie z zasadą nieprzesuwania te- 
i-ytoryów z pod jedn eg )  panowania pod _dru
gie i z zasadą poszanowania i uwzględnienia 
wszystkich jasno sfomiul iwanych żądań, do- 
tycząicyTOh ‘irairicidiowoiści, to zaiste jest jego. wła
sną tajemnicą.

My czynimy zadość tym zasad im 1 tak, jak 
protestowaliśmy, tak będziemy prot)stowrali 
przeciw wszelkiemu prze-uiwaniu kawałów na 
szej ojcowizny z pod jednego panowania pod 
drugie Nasze żądania narodowe, zaś formułu
jem y z dostateczną chyba jasnością w  sło- 
wraeh: »N ie  damy ziemi, skąd nasz ród!«...

sauę, ze uaiuuy i Miwmu>-»5 » «v  — --------  . . .
przesuwnie z M m i  w ładzy państwowej pod strony t. j. ze strony N iem oc, uędzie się w y  
drugą, że kwestye terytoryalne, które wojna ,magało pryy regu low aną kwesty,j guimcznych 
wywołała, (powfcmy być załatwione na fcoi'zyś r z e c z y  n i o z b ę u n y  c h u e w z g  1 ę-"  j  "  ia i.L i.x j u  y v  v  — —  

dotyczących ludów, a nie bvć trakt iw ino  jako 
C ip *  przedmiotu ugody między nieprzyjaciół-
- • • . . i i »  • . 1 _i f i fa r ir h .

d ć w o j s k '  w y  eh
A\ cbec znanych apetytów  aneksyonistów nie-

^  ’^ v  mp ckic!l wyjaśnienie to nie może uspokoić
4  ) m  publicznej, tom ^ r d z i e j ^

!uwz^ Inśenie. « •  zasadach goto w jest (ona dokładnie, jak bardzo \yznsly w ostatmch 
H e r t ii«g  poapócząć z  W ilsonom raaważanioi czasach w pływ y aneksyonistyczne. >Rzoczy 
Lpniwy° igóluecro pokoju z  tern jedinaik zaktry.o 
żendleir że zasady te uznają także wszystkie 
inne woju jące strony.

W  odpow iedzi na znane Ttchwały konferencyi 
w ersa lsk ie j z dnia 2 lutego, w których ta naj

niezbędnie konieczne ze w zględów  wojsko- 
wych® mogą być bardzo rozmaite. Polacy mają 
bardzo poważne .i niestety naj/upeluioj uzasa
dnione powody do obaw, że w  chwili ostate
cznego odsłonięcia tych izee/zy okaże się mic-w erm lsk^ i z dnia z lutego, w Którymi .a ua.- .----------------------------------- , ---

„w łc io  atwarzona iuśte£ .T  1 ^  Polsk^ wa ^
p.,b,yki koalicyjnej stw ieiaza, wojnę musi z a s a d n i c z y  c f c r a ą w  co do l;ojmowama
prowadzić, dalej, W ilson ogłosił, ze nic intere 
suje się terytoryalnem i posluhitami koalicyi. 
Jeżeli to oświadczenie Wilsona zestawimy z de-

.arówno niezbędności, jak konieczności tych 
rzeczy. Przed kilku dniami krąży ł* niespraw
dzona zresztą wiadomość, że praskie mimbip-

J e ż e l i  t o  o ś w i a d c z e n i e  w  u s o n a  z e s t a w i m y  z  u c -   *  ,  ’  *  ,  . ___ . _______, s

klararyą Hertlinga, to otrzymamy istotnie , ryum państwowe, kierowane wzg cJ a mi p 
pewna p łiszczyznę zgodności zasadniczych za-1  tyk i wewnętrznej,- odrzu^ło wszelkie plany 
{ . . -  -w iń  n ń ę L y  t u oó/ema s fc n o S S  Nalaucks.yi n a  wschodźm w irc W j . 1’
t e  p ł a s z c z y ź n i e  d y s k u r s  między W i l s o n e m  a  j P o ry w a n e  nasłem regulacyi g r a r a c .  J O n  gdaj- 
N i f c i , m a r n i  m ógłby s i ę  j u ż  i s t o t n i e  rozpocząć, i  s / .e  oświadczenie H e r t l i n g a  z d a j e  s i ę  &  -  

ile o c z y w i ś c i e  rde stenie mu na przeszk idzie s p r z e c z n o ś c i  z  tą pogłoską. Zammst^ uspokoję-
L loyd  G e irge  ze swoją p.Jityką wojenną.

Dla nas najważniejszym jest oczywiście ten 
ustęp z deklaraeyi Hertlinga, k t ó r y  d o t y 
c z '  s p r a w y *  p o l s k i e j .  Kanclerz nie
miecki formułuje go jako odpowiedź. W ilsonowi 
i  koalicyi, ponieważ —  j ik powiadn —  za
równo W ilson, jak  koabcya, zdają się szcze
gólniej sprawą polską interesować. Jest to 
w ażny szczegół, ponieważ sy iadczy  on, że 
kanciarz niemiecki zna i uznaje poniekąd cha-

ria  przynosi ono nam zatem nowe dalsze g łę
bokie zaniepokojenie, co do tych włamne Dol
skich > rzeczy* które mają być rzek u no n i e- 
z L ę d r . e  Niemcom ze względów  wojskowych.

Uczucie, że wisi nad nami rniocz Damokle- 
sa w  postaci now,ych oki jjeń  i aneksyj tym 
razem nie ukraińskich wprawdzie, ale niemie
ckie!), spotęgować się musi w  każdern pńskiem 
sercu po tem oświadczeniu Ferilinga. My bo
wiem nie uznajemy’ niezbędności okrawywnnia

rakter międzynurodon-y- sj,rawv polskiej, która żadnej polskiej » rzeczy'* dla sabezpi jeżenia 
iutegesowaf m  mają rraw o nietylko bśzpośrc- rzekomych interesów militarnych mmmeokicl. 
cln. śn ied z i Polski, lecz także W ilson i wszyscy Przeciwnie, jesteśmy atdamia, rae w o  * * » » «&  
inni. Kanclerz wskazuje na to, że mocarstwa piccz.anie* militarne stoi w  jaskr., w ej sprzft- 
eentralne już zadokumentowały swój zamiar u- 

tPHi'. 7 polsl A ->s am  o d z i e l n e g o  
p a ń s t w a ,  któreby* w  swobodnym rozwoju

łkwesi} d “  ° L 1 u j “  3̂  1 ii 3 L W «l U A
B k i t  1 0 ni3 m egła byu“ dotąd rozsu-zygmęta 
wsi-iftek w arn ików  woicnnych. Teraz właśnie 
ta kwestya anajdujo się w  atiadyum rokowań 
.nięuzy n r z c  nr a o d n o ś n e m i  k r a 
j a n i  i*.

T o  zdanie jr-st niezrozumiale. Przcdewszyst- 
kiem sam tn t niejako rebcyn, składanej W il- 
Bcucwi ze stanu sprawy polskiej, d.rwjdziłi.ry, 
że Hertling konsekwentnie uważa prezydenta 
Stanów Zjednoczonych za uprawnionego do za
bierania głosu w sprawie polskiej. W  sprzeezno-

cznośei z duchem tych aktów, które ze strony 
mocarstw centralnych w  oprawie polskiej zo 
stały dokonane. W szak duch ten, to duch

Je
ść

- — zabezpie
czenia militarne? , . ,

Wudkiego niepokoju, o k to iy  a mowi kan 
clerz, słowa jego, dotyczące Polski, nic z iniej- 
iszą.. Przue.iwnio, spar.ęigują ©o jeszcze. Ponie
waż znaiduje się w nich potwierdzenie, że j)0- 
dlcihiiie jak  iw Brześciu., tak i uaidal, maimy hyc 
przedeu szystkicm przedmiotem, a nie podmio
tem regulacyi naszych własnych granic, że na 
naszej polskiej ziemi nie poisl.ie, ale niemie
ckie interesy mają być rniarądajnemi.

W7 jaki sposób kanclerz n-ibrui-) -ki godzi tę

0 r.cz-n.c eh .n nod p.uj tcryu.n 
JiusJieiOńieu.

(Ta  c. k. Biura feoresp.)
W iedeń, 27 t e g o .

W czorajsze .posaiodzemte Lzby iponłów zostało 
'zaraz >pc otwarciu ipuzeir yane, aby stmoM||itiwa 
miogly odbyć naiady.

Na lkiotreSetneiroyi prziowloiuituuząjtych klubów po
stanowiono usunąć na razia prov izoryum z po
rządku dziennego, i .w uuędzyazasie prowadzić 
•nolkuwamia' międay s t io m y c y  en *  co  iziałar 
uwiienia <pnoi wizioiryiuan ibuid&ir.orwoga. Tymoffli sem 
zaiatw i laitKD posłów  asoreg dbóbniojsizycih przed- 
lożeń.

(Telctonew).
W iedeń, 27 lutego.

Wiezoeiaj .naimo przód' impoiazę11 iiean się .posie- 
■dzenia p«arlainieutiu zaprosił ipwzyduut uiiiui.-ujrów 
dir S e i d  l o i 'zastępców stronnictw paciamen- 
taiiDych i izians iadlojnil ich. ze rząd nie godzi się 
na wyłączenie paragrafów 2 i 3 z  przedłożenia 
budżetowego i iżyicizy sobie, aby Izba uchwaliła 
piiowiizoryum ibuidlżotoiwie w  całości. Dr Seidler 
wyrażnse T-aziniuczyl, że nai żaden 'kompnemis 
zgodrzić (się nie onoże.

Następnie obroidioiwaiły poszczególne stecnni- 
otwa. N iem cy iniariodowi (odbyli iwsipólnją tkunfe- 
•rencyę iz .ohrześc,. gocya.lnmmi, Czesi obradowali 
;z połuJinioiwynn SłowńainaiinL Pierwsza grupa u- 
ialrwaiiła glosować cMidM ue za. ibudrżetem. dru
ga przecie budżetowi. W griupie id owiła© połu- 
■ctniawyiah pojawił się jednak wmrosieik kompro 
mistewy, a m ianowicie m  .przyznamiem rządowi 
jodnomiesi ęoznago .piowirzoTyiuin biudiźetowego.

O godiz. 11 pazed pokidniem oiowtonzył prezy
dent dir G r o s s  powiodizeniie Izby, zarządzi! je 
dnak natychmiast trzygodzinną przerwę, O go- 
.dizinie 3 epa poi. <łr Grioises obwomzyd ponotsunie po- 
siedizenie Izby posłów, oświadczając, -śe 'leonfe- 
renicy"a iprzewodniiezących stn&iiiuśic bw uchwaliła 
usunąć nia radzie z iponządlku diaianmcsgo obrad 
pnowizJOiry-uiin budżetowe, celiem i.nnoćb^deiim 
pOTiOiziimienia nządu za stoiounichwaimii i stron- 
inkibw m iędzy sobą,

Losy prowizuryum budżetowego i parłam en • 
tu są zatem dalej niepewne.

K O N FE R E N C Y E  P R E Z V D E N T A  M IN ISTRÓ W
Prezyrdcnt miniiistrów dir ibeiKer oidlby*! wieao- 

raj 'po południu Ikomfereucye z  przyiwódcami po
szczególnych iStnonni-otw’  a imaónowicie z posła
mi: Waildmereim, Tusanem, Koirotseecnn, Huiuse- 
nenn i Petiiusizewicizean

Usiłowania dr Seidłera w  kierim t u zestawie
nia w iększości dla prow Poryrm  budżetowego 
okazały się na razie zupełnie bezskuteeznsmi.

K O N F E R E N C Y A  S TR O N N IC TW  
SŁO W IAŃ SK IC H .

Noi zapn-HzenlO’ prezydyum kluibu 'uzeskiegto 
icwitbyhi' saę wcizoirag w  aailomie iwdic.cprezy^dentia 
Izby ]:iorsilów O e r m a n a  koniereneya przsdsta-

sprarwę prowizoi-yum budżetowego w  sz. zegól- 
nioiśći.

Prizamialwiaffi posłonwie Stauek, Pogaeu ik  i 
Stmansky. Z powyrż&zy cłi .trzech onorwców, ty fe o  
ostatni (r^am sky) lośwdadiozył &ię przcx iw  wsz.nl- 
kiirri prólKjun naitoiwaiuia parliameubu. Okazało się 
miatoimiasib, żie iBławiannie południowi by liby 
skłonni 1 tynn naizem joszjcize ido pewnego stop
nia do pewnych uisitęp vtw na rzecz nżądiu celem 
■uraucwainia ipadaimanitiairyzium.

Po®. P  o g  a c n i  k poruszył myśl udzielenia 
rządoizi jedinionijesięaunieigio prrowiżoryuui ibudże- 
Dowiego. Zajpsitryswunie ho po iiz elali również nie- 
kitóiizy posłowie cizeecy’ .

W obec tego jednak, że ucaestlniey konleTen.'- 
cy i nie 'przygotowali żadnych winiosikbw. uchwał 
nie powzięto. Ozesi 'zamierzają fconferen-cyę po
dobną 'zwołać jpofijow nie w czasile najbliżs^yn .

Próby ugody z Polakami,
(Telefonem).

W iedeń, 27 lutego.

Kiouiusyai iptmiaimenłaiiuiia Koła polskiogo od 

była .wczotnaj iposiodizenie, które trwało trzy go
dziny. Omawkunio .iiktuaiLno kwest,ye .polityk' nar 
rodowej tudzież spraiwę Legionów ,

. Posłow ie H u m ań  e r  i F u c h a  izaipcopotao- 
waili wczoraj prńzydyim  Kioła1 pcdskiiegio nastę
pujące 'erwonituatoe żakit;wierne apraw y clicłm- 
sikiej: Parlament w yraża w  form ie rczolucyi ży
czenie, aiby ustęp traktatm ^brzeskiego, przy’,zna
ją cy  Ohełnuszczyiznę Ukrainie, został na razie 
zawieszony. Losy Chełmszczyzny rozstrzygnąć 
mają Po iacy w  poroaiunieniu z  l  kraińcami. K o
ło poM ue pnzeehiodzii wobec tego  dio w iększości 
parlamentarnej. —  Rząd byłby skłonny do  zgo 
d y  na tak ie mazwiązaniie sjiraiwy chetnrskiej.

W  teumisyi parłam caiitarnej K oła  i dla tej 
propozycja ide znalazła się większość. Wiobec 

itego poseł S i  a  p i  ń s k  i  aapnopcrniował, aby 
K o lo  poisikie 'zaniechało opoizyicyi dalszej pod 
warunkiem, żc rząd z ło ży  nasiępująoe przy rze- 
aaeauie:

^Państwo polskie utworzone sna być z K ró le
stwa Polskiego w  dawnych granicach i  z  całej 
Galicy! *.

P o  dłuższej dy sk usyi ..idroezono posiedzenie 
3aamfeyi, aiie .pomiziąwszy żadiniej uchwałw, do 
dnia .dzisiejszego.

Przeciw iir. Czerninowi.
(Telefonem .

W iedeń, 27 lut ego.
W szystkie KtroUmicitwa Iżby ipamów obrado

w a ły  wczoraj nad twiwsh im  6®. Puerateuberga 
iza padikreśleidenn ikoniecziności dalszego jak naj
ściślejszego przymierza, z  Niemc-aimi i 'za .wyra
żeniem uzmimua lnr. Ozemiiioiwi za jego dotyeh- 
ózjfeową, politykę. Praw ica pozostiiwiiła ®wyrm 
.eziltwikom swiobodę głosowaniu mdi tym  wnio
skiem.

Na dizisiejiszem posiedzeniu Izb y  jtómiów P o 
lacy głosować będą przeciw temu wnioskowi, 
Czesi zaś udziału w  głosowaniu nie wezmą. Po
lacy zaprotestować mają nawet przeciw  wnio
skowi ks Fuerstenbe -ga.

Z Izby p en lw .
(Tekfonemi

W iedeń, 27 lutego.
Ozhmlkowio Iżby  jiaurów ks. Wmdischgraetz,

iStahremiberg i Walt.ersiktrich.en wystąpili t  gru- 
Krok ten pow staje w  awiązku %0-

rae parlamentu tmem iklubu uflsnaiiieiTAige me* 
tropolitia S z e p t y c k i  i  cdbył iz nim dłuższą 
'bomfereneyę. Konfeaiencya ,ua ma pozojtawaź 
•w 'zwiąaku z  dążeniem pewnych ńfer do ugodo
w ego  załatwienia spraw j chamskiej.

Sasi a Litwa.
Ciwleforemj.

W iedeń, 27 lutegu.
»N . Fr. Presse* diowosii z  Drezna: Możliwość, 

że jeden z  książą. saskicn zostanie księciem L t  
tw y, sta je się coraz bar.iziej parwdepododną 
Na stanów,; .ko bo wpatrzony ma być 24-leiinii 
ks. F ryderyk  Chrysl/yain, da ugi syn króla sa). 
słdog-a,

i>Śaodha. Ta.gesztg.* dioailosii: W iadomość, żo 
Saikaoniu ajwróciła się do Raidy izwiązibowej % 
pnopozy&yą przyią^acrua' Lluwy d ó  SaksKkm jea? 
aiai gazie inrzedwczcsną.

Prośba o zawieszen.e broni.
(Telefon an>

W ied  en, 27 hiDcgo. 
r»Die Ze iU  donosi a Kopenhagi:
K rylenko zwrócił się telegraficznie do nie

m ieckiego sztabu generalnego z  prośbą o odno* 
wienie zawieszenia broni, wobou tego, ż e  R o s ja  
przy jęła  •warunki pofe^jowe ,czwórprzymierza.

WACŁAAA G R A B jA N S K i

Ł Z Y  D Z I E C K A ,
fCiąg la '3 ij i.

Kirem okryta noc głuona i  [ ,
p s t ' z tejemni(;7em w eirz“ niem rdcosci, bez 
trasci, bez celu i  p o c , ^  1K), »  iść w  
gdy_io ; . la się rozkoszn'- czar, opromieniają- 
cy  dnie. go ziriy j 8ekujid\r, gd y  znikł sens zv* 
eta, a w n ę trze *  du, 2 ■ *  J  krwiożercze
Ezpuny bólu °  J 1

W yniosły, gmach prom.3tej5k;3h dażen, dt,ie-
i innej ufności i bezmtore^.v*r™-f ^^'łWnei szczero’ wi;l*
ry, wznoszony stt •a, iia p r^ z  ,ze iog lat, ota
czany czcią i uwielbieni )in, rUnał ;  
momencie, jak dumek z kart. óbi';i,uv.(U0 ]llze . 
pyszną świątynię: z maziemskiej, nio)udzi-i„j 
miłości zrobiono religię z kobiety —  y)óst 0‘ 
T oraz w  miejscu, gdzie wznosiła się świ jtynia, 

gruzach zburzonych marzeń, starganych V  
CZUĆ, rozsiadło się skostniałe, wychudł? widmo 
rozpaczy, w tłaczając do mózgu szaloną myśl, 
Ksałczłc braernleLia śmierci.

—  Niema dla mnie celu i miejsca w życiu! —  
pwunz.-il po raz setny. —  Ona była jedyna, 
któiia tAWcczywiray przede mną rozległe hory
zon ty ntiiczTiaiiyeh uczuć, ukazała arowe św iaty i 
mogła piowadzić przez ueiążii.vą drogę życia. 
Dez r.ioj —  pozostaje tylko smiou'!... Dlacze- 
goś to  zrobiła, Zośku? clłaczegoś odcsizła bez 
słmva pożegnania, mileząo, obojętnie, jak gdy- 
byśm> byli obcy dla siebie? Czy to był sen, 
z-ludizoniie? Potęamu, wspólna, święta miłość! J«K 
'''•'di tak — to zbudzi.; si.;, rozwiać ułudy, prze- 
stać żyć)... Utraciłem ist .mą racyc bytu i zna- 
lazdein się w  próżni. Tortur owa-'*1 się dalej nie - 
podiob.n* Trfcyazia o®tatnia chwila. , Już oanję 
bliską a lierć. A)>t i > . sję do umie pusęjina i
nieubłagana, patrzy otchiania oczodołową
wwierca się w mózg i krew. Ozuję. 'ją  obok. sie- 
l io, juk ktąż> cichaczem i c z v : . i  na świeża 
ofiarę Nie żal mi życia, bo szare jest i bez- 
banwme; nie żal mi snów o potędze, oo rozsadza
ły piersi i pchały iu czynu; ,eno mi ból ściska" 
sen o. że w iz ja  najlepszej miłości pierzchnie 
bezpowrotnie, jnk mgła nocna o śwucio!. .  Pła
czę i cierpię. Czemu tak cierpieć musi człowiek? 
Czemu w ierzył w idealną miłość, aby póź.ui ;j 
zwątpić o wszystkiem?

Idealna miłość!... W ielbię to słowo i pieszczę 
się rdem, jak  najkosztowiiiejszym sLarbem;
zdaje ini się. że ma ono kształty ukochanego

•czyli «  inainwoniia Do,laków posłowie: Gioititz,, Głą- 
bińsilii, Setsiiowiictz,, Kędziioir i Liebcnmuinin, z na- 
miildnijai Czechów ipotslwtrie: Sitoineil-:, S.transky, 
Tusair i liaiboamain, z grupy Slow i, u ,po!ud,reio- 
■wy, h po&ki.wie: Koacpalo, Pogaieiwk i  Lagi-uja, z 
ramieinia Włon-hów obecn j był ipos. Ouiiucii.

Omam ramio <sytuia.(-y,ę w.ewnęiirizną w,ogóle, i

c?ł( wieka, że mogę całować jego oezy i usta, 
w pam w n o się w  drobną, dziecinną tw arzy
czkę. TarOie mówrią, że idealna miłość jest 
mrzonką utopią; a jednak pragnienie tej rni 
ło&ci nie wvg:i?ło we mnie. Od chwili narodzin 
wzrater, ona rozw ija sie, a choć zmienia 
kształty —  ży je ! Żyć musi wiecznie, choć wiem. 
że n igdy zrealizowaną nie była i nie będzie. 
Vv:nra w je j urzeczywistnienie —  to &r:im. 
Dhu-ztgo? Dlaczego chci ilbym wiorzyć całą 
dusze we wzajemne ucztieio dw ojga hnlzi, sil
niejsze od wszystkich, moc/ świata, nav'et od 
,-mierti? Dlaczego śnię o zrozumieniu dwojga 
dusz do tego st ijmia, żo niema ula nich .lic 
niemożliwego, że żyją  sobą i dla siebie?... Od? 
szłaś! Zabrałaś n i duszę, sorn ! D hczcgoś ż y 
cia nie zabrała?.. Cicho! /'• llkiiiji-bi słowu, bo 
oto czuję bliską iiirifrr . I'r7j,r.z}.i cichutko, zuie 
naćka i patrzy d łu g ) otchłanią oczodołow, 
w wierca się w  móz? i krewą.. Czuję ją obok 
siebie, jak  krąży cichaczem d czyha na świeżą 
ofiarę...

...Dosyć!...
Stanowczym ruchom w yją ł rewolwer z kie

szeni.
Prznm uiący chłód stalowej lufy przebiegi 

mu po sduroaii.
—  Chwiial No, j " i ,  prędko! i będzie po 

wszystkiem,

G ujadę e  :p : m  Chełmskiej.
(felefoaem).

Y  iedeń, 27 lutego. 
W-raoiraj wicozo-nein lodiwiedzii prezesa 'klubu 

ukraiimkiego .poe. P  e  t  r n s  z  e w i .c z a  w  bi u-

KomuaiKat a u itra -iG ^ e u K L
(TeL c. k. Biura koresp.)

W iedeń, 27 lutego.
Urzędowo i<Jqtno«zą jdhśai 26 'lum.:
Na /.achód od Brenty nie powiodło się natai 

eie W łociiów .
SzeJ sztabu generalnego.

Komunikat niemiecki.
(Te!, c. k. B'ura koresp.)

rieriin, 27 luuegO'.
Urzędewo idoniaiszą dlnia. 26 hm..:

W sch odn i teren  w o jn y .
G,nuipa' wojsk @ nerała piechoty v&a Lich- 

borna: W czoraj przed południem w 14 dni p® 
przeprawieniu się przez Moonmmd, wojsłta nar 
sze, wysiane wr kieninku Rewia, na których 
przedzie znajdowały &ię oddziały kolarzy, kon
nica i  doborowi strzelcy z  karabinów maszyno
wych, pozo itające pod wodzą generała poru 
czifea bar. von Suckendorfa, zdobyły tę twier 
dzę po walce, W  Inflantach w  wielu miastach 
wywieszono chorągwie podczas naszego wmar- 
szu. Uwolniono wielu mieszkańców kraju, któ
rych uwięzili by ii Rosyanie. Na południe od 
Pskowa natrafiły nasze putld na silny opór. Po 
gwałtownej walce pobiły one nieprzyjaciela. — 
Miasto wzięto.

Grupa wiojsk gam rała L 5nrnnge-na' K o ło  Ko* 
lenkowicz siły nieprzyjacielskie rzuciły się 
przeciw naszym wojskom, posuwającym się ua 
przód na Ukrainie wzdłuż PrypecL Dziarskim 
atakiem olrzucono nieprzyjaciela Zdobyto 
miasto ł dworzec kolejowy. W  przeciągi) kilko 
dni wojska generała Linsingena przebyły pie
chotą, koleją i autoroebilami wśród najwięk 
szych wysiłków  i niedostatków w ięcej niż 30? 
kl-n. Uwolniły one wspólnie z wojskami ukraiń' 
skiemi w ielk ie przestrzenie kraju z band plądru
jących i przywróciły spokój i porządek.

Na f; on cle wschodnim wzięto znów do nie
w oli trzy sztaby dyw izyjne, 180 oficerów , 307( 
żołnierzy. L iczby jeńców, wziętych w- Pskow if 
i Rewlu, jakoteż zdobyczy nie można było  je
szcze przeliczyć.

Z innych widowni w ojny nie zgłoszono ci* 
nov ego.

Pierwszy generalny" kwatermistrz 
L u d e n d o r f f ,

-------------------- _ o ------------------------

Zawahał się.
Przed oczyma stanęły mu tajemnicze, ptzy- 

ćmuu.e wrn,;trza grobów, w ilgotne mary, zbite 
nawały gliny, stłoczone gn idy ziemi, stosy 
próchniejących, zbutwiałych trumien, n wśród 
nich jedna, błyszcząca, nowa: na śinimtelnym 
całunie leży  on, Ilenią-k Borski z purpurowreia 
jiiętoeun mi skroni, z przestrzeloną głową.

—  Precz precz piekielne obrazy! N ie my- 
śloć, nie patrzeć' Precz, precz! No, jedna chwi
la . już... prędko...

Szył ko odwio Ił kurek i po aniusł rewolwer 
do czoła. Ko listy  wyl-ot lu fy zimroz ł mu sikroń.

Z oddali, poprzez sine m gły doszedł powol
ny, m iarowy dźw ięk dzwonu. W  mieście na 
wi eży kościelnej zegar bił dziesiątą.

Opuścił rękę.
-— Jeszcze parę sekund —  szeptał sfehó we- 

wniętrzmy głos gdzieś na dnie duszy.
—  Tchórz! —  zpbrzmiał drugi j>otężniej i  do- 

ncśniiej.
—  Toliórz! —  pow tórzyły chóreim Idlnabniiu- 

tkie tilcamki nerrwoaye i rozgorzałe bryły mózgu.
Upłynęła chwila, długa jak wieczność.
—  Kooae©! —  zacharczał Borski z  uporem, 

.skrzywił kurczowo twarz, zaciął zęby, ścisnął 
'ękojeść reiwołweru.

K ilk a  jekimd. trwał w  uieru-chomt-j, sztywnej 
martwocie.

Ostatnio uderzenie zegara rozlało się głębo» 
Mem echem w  sennej zadumie zapadającej no 
c-y. Z pól nap ływ ały skotłowane, zwiohraon* 
bałwany m gły, czepiając się k rzaków i drzew  
wieszając się na, krabach ogrodow ych , lgnąć 
do ław ek i słupów, gnomę swawolnym podniu? 
cheia wriatru wziiLuż znt'.«ezonjTeh wieczorną r o
:ą ścieżek i aloL 

Le iii wie, ospale, jak  gdyby przez wen zMi- 
ży ł Bonski rewolwer de twaewy. W  gllowie mia? 
szum, cłuiiOBi, zawrotny w ir nawpół praytonmycił 
błystków swaadoinoóoi Wskazujący-m pelcert 
powiódł po cynglu .

W  brązowo zsurysow ująeej się kępie krzaków, 
w  głębinie popielatych rozszarpanych fałbas 
mgieł, oldez, ,rał si-ę płacz.

W stał. So łiaw ił rew olwer do  kieszeni i  bez
wiednie zwrócił się w  strunę zarośli, sikad do
chodził p łaczliw y glos dziecka.

Pod obwtełą strzechą skrzyżowany cli gałęzi 
przysadzistego krzmeu. na zniNzcauncj d i ustce 
leżał mały chłopiec. W  ustach miał w łożony 
ka wałek owiniętego płótna, przyw iąz m ego ta> 
siemką do głoiwy

(C. d. n.)
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C z y  M m  B ę ł g ?
KaidodzfeTm y komunikat utosnieclriego szta

bu, donoszący o dalssyełi postępach wojak nde- 
cnieddoh w  giątr Ilosyi, brzmi ja k  fanfara. —  
Niemcy zajęli Rewal, Dorpat., Psków. Trzema 
szlakami koncentrycznie •zmia.mją ku Peiers- 
uurgu/wi, oddaleni od  stolicy rosyjsk iego pań
stwa o  k ilka dm marszu zaledwie* ikitszemicy 
zdenerwowani poważnie zastanawiają sdę nad 
kw tetyą: bronić czy nie bronić słoLcy. Podo- 
bno ■wydali odezwę do Indu i żubiierzy, do  czer- 
wonych gw ardyj, by k to  żyw' niszozył w izy t
ko, eo n ieprzyjacielow i przydać się może, by  
uszkadza no dragi, niszczono tory kolejowe, pa 
teno środki żywności. A le  Petersburga bolszewi
kom br< ni ć nie sposób: niema silny d i  fortyfi- 
kacyj, ale stoma przedewszystkieni organ iza- 
cyi w ojskow ej, którą anarchia bolszewócka cał
kowicie zniszczyta. Kw estya objęcia Petosbar- 
ga w  pcr;iadanie przez Niem ców, jce-t kwestyą 
kilkn dna zaledwie.

Tak  sanm centrum i  prawe sArzy d lo  niemie
ckiego frontu napiera nap-zód gwałtownie. 
Pochód odbywa sie wzdłuż łinij kolejowych i 
wieSkich traktów, wiodących na wschód. Tędy 
postępują kodummy w.jjsk niemieckich, posługu
jąc eaę aaęow ne konnicą głów n ie i automobila
mi. Zapuszczają s,ę w  terytoryn, cłbsadaotne 
przez uzbrojone rosyjskie wojska, które nusźę- 
ptrto, jak  baranki, kom ie broń oddają. Gros 
wojók pieszych podąża zwolna za  temi oddzia
łami dopiero. Mężnym Pan Bóg sprzyja ! Otc 
więc, w  jak i sposób walą się N iem cy w  brdimę, 
pomiędzy Dnieprem a Dźwiną na Smoleńsk, 
wiodącą do  Moskwy, stawną bramę wyudową, 
która n-ejednokrotn c zmienną i*e c zy  koleją 
oglądała potokie l ” b  moskiewskie wojska, bra
mę, którędy na M jdkwę szła wielka armia Isa- 
peleońćlta w  1812 reku. Dalej na południe zuś 
równoległym i torami kolejowe-mi i  żytom ier
skim traktem posuwają się N iem cy ku K ijewu, 
a po tempie dotychczasowego marseu oczeki
wać należy wkrocr-mia do K ijow a  zia jak ie dwa 
cb i najwyżej.

T e  fan fary komunikatów tiiemicukaich 
melancholijnie jakoś nastrajają prasę w ie
deńską. —  Zwłaszcza fakt, że wszystko to  
przychód/i tak łatwo. C zy dobrze byto, że mo
narchia, postanowiła v/ w ypraw ie tej nie brać 
udziału? —  zapytu je smętnie ja/niedziałkowa 
*N . Fr. Presber. W zg lęd y  wojskowo nie picw&n- 
ny tu byty —  w edle niej —  odgrywać roli. —  
Generalny s*ted> austeyaieki tern sdę tłówiaiczył,1 
że musiał sobie Zachować rozporz^iteaino*6 iio 
tonych celów  tart.zebnem? Wojtkami. Niem ie
ckie Inury wskazują, że zdobyć tu  można było 
w iełe n ie w ielk im  wcale kosztom. Pc&Łyee «&- 
granioznej monarchii wyprawa ta również nie 
przyniosiaby ujmy, gdvz ra idzie jedyn ie potze- 
eież o »wyzwaiainiu« ucćóuionegj. A  szkody, ja 
k ie meujajrehra ptenez tę wstrzem ięźliwość pono
si, zarysowują sćę już teaaz w  sposób namacalny. 
W komunikacie Ludemdorffa w yesyto la  »N . ¥lr. 
Pves®e«, że pooród hrpów zdiybywozych aria Ludo 
Się o k jło  tysiąca wozów  kolejowych, częstokroć 
no-ŁaeUjwiauiyoh śrd .licami żywnerkii. »  Jał-dżG 
chętnie i mybyśmy chcieli s p o ż y ć  t e  ś r o d 
k i  ż  y  w  ti oś c i —  biodła. dzicuuik wiedeńska 
— • i  cuby to  było za wrażenie na ludności, gdly- 
■By pokój eh1 ebowy z Ukrainą na.tychni.iaBt zła- 
4JCdtł i L .U e «u  zaczątkam i o ż y w i H F
dzleje na przyszłoś eto

T ak  w ięc komunikaty niemlectkiego sztabu 
■wzbudzają w  W iedniu ońkomę, a  W iedeńczycy 
nie mają najmniejszej pewności, czy  te  w ozy 
ze znalezioną żywnością przywędrują fcjesAykod- 
w ick d o  nich, ozy też jadą dalej na północ dro
gami, onwart^mi przez hr. Czernina hraetkim 
traktatem. »D Ia  ludności —  powiada »N . Fr. 
Prcctse - —  jest dziś Ukraina o g n i s k i e m  
m a r z e ń ,  snujących się dokoła po lityk i ay- 
twoościowej. Potrzebujem y w y ttd eg o  pnz-yboru 
w ycżeięaayęh  zapreów  zboża, mąki, chicha-, 
tlu zczu i mięsa. Denie«ilc-nia urzędowe uspstt*. 
w-lc-dKwiają nadzieję, źe  przypływ  m ogiibyśaiy 
udać z  Ukrainv. G dyby nie wchodziły7 tu już w7 
rachubę fctreafcye samej techuiezncj calowośti. 
to p rzód  łż hncefaa było  przyjąć, że pańrhwo, w  
któreon zapotirzebonrame środków żywności 
jest oiajsilniejsze, najbardziej m i  jest 
powcŁijjo d o  jstoesaptoczi om  ach ujęcia, do 
przywrócenia pum;tiku m  Utersinllo i  pouniga- 
uia w budowie jurw-idłowej pańaitiwóiwościi. w 
K ijow ie. N iem cy eeerpią również nu medcfetiir 
lek  środków1 żynrności, lecz nie w  tym  Łi-jpuiu, 
*o  Ausńrya. Fafct, ze p a ń s tw , ty le  mające po. 
r.odow do  pomnożenia szybuiego zapasów ży- 
wnośra!, ukisutonie pomocy L.krahbc p< Butsouwia 
iinuefica poitotwu, którego i^rzymwfcorwe to  poh> 
żerne w  każdymi raizie nmlej dotyka, fak t ton 
dotychezasowemi oświadczeniami w padamcai' 
c ie czy  poza parlamentem, nde zoesał wyja- 
ś niemy dcstateczme*.

Oto są p-urckty wżdkeuia, z których wielki 
petetyetasy organ ocenia syr.iuere, stwodszoną 
bezradną polityką hr. Czernino, Dla Wiadtaśa 
jest to  tybto kwestya chloba,. n ic w ięcej. — 
Z whaysitktogo innego mieszczuchy wiedeńskio 
rezygnują z  ochotą, b y le  rapewmkme były tylko 
rogatki do  kawy. H"\ C zerń  .-i *oś ntotTuencya 
tw oją  uczynnił roga lk i te  zawislemi cd  dobrej 
woli w iernego sprzymierzeńca, k le ry  jest 
wątraiwdzie w iernym  Nihelnngicm, ale zawsze 
rcgnlik będzie w olał sani zjeść, niż g o  odidąipb': 
drugiemu^ V

N O  W  A  R  t P O f ?  M  A

berapicoueiruu przez, ich ■ wojska, kolejowych Kajj. 
Słommn: mniejsza pod jaką nazwą, ale Ukrai
na faktyczutie zamjdzie się pod rządam i wojsko* 
weml Niemiec. »

Cóż na to wszyistko powiedzii po litycy au- 
st\7uiccy, ktorym  tak bardzo zależało na utwo- 
rzejjiiiu pe.ńsbea ukraińskiego? Co mówią au- 
stryaccy mężowie stanu? Co pragruio pfioząć 
r/fid, by aw&toyftelkae intereisa ratować? 0  tern 
mówią najlepiej wjadomości, dcaobcd/ą.ce nas 
z Che.łmE.xczyzny, Zanim jeszeze trak tat brze* 
ski zscataf ratyfikow any na nńejscu kompoteu- 
taun, zanim zdołano załatw ić kw estyę -spor- 
r ą « ,  k tóra przewie i  załatwiona ma być ną dro* 
dze fcauiuuiaianowienia, wtobfce okuj.acy jn e au- 
siayadlceeo prędzej zawtosztiją ceyininiofei i  spie*
; zą się ^ er^ toy jan  oddać w baidiziej \ ctwiołane 
■■ęaf. Niemawrdnafc nie omieszka r^ad tern, tery- 
t >rymn, zc wz-gledów pca-ządku, natyclimiiast 
lozciągnąć opiold władza wojskowa, która drga
li* hu je  ufctaińŁką aa mię narodową w  pchlrzldaii 
Kowlu... Siopp.

W arszawa, 24
W  vS|irai\vie Związłou ibodtowy paałstwa. piełskie' 

go  pojaw ił się w  »Tygudaiikiu Pwljtyeaftiym« ar
tykuł, w którym  autor udowadnia, róe nie ipczy7- 
glącŁarnom się z  boku i UBeżysKłiwą krylyką, feta 
współpracą z powsfcajijoyaii •organami państiwo 
wyml utrwiatoć m ożem y nstszą nlc-zatożniość i sa- 
jiiodzieLncść. K ry tyka  czynnsków rządów jest 
kKMiiooaną,, « i w  jwzocieź hyć łojakią. wanna 
zmierzać do araipruwluaia (błędów, j * e  zaś być 
napojoną tyżko chęcią szkod-ziania. I  datej, że
sotpHi ffiowank) wazy stkich etomcsnitićiw spoi 
ezeitotwa, stojący d i ma gsoincio (budowy pań
stwa .polsliicgo, ze  wiszystikini jogo  akybut.atmi 
jesseae w  ozasto w ojny, .jest kcmiecianym. gchrż 
wysiłki poszczególnych osób, łub gwip, dtziala- 
jąc-yek satnorzutiiiie, in;‘gd)y n ie osiągną, tak iego 
eftiktni, jak i będzie udziaił&m ffiOirga.ni20nvari.ego 
spoleczeiiotwa.

Fodiporą nządiu iw jego. twórczych, zabiegach, 
ss^pótozyuiuŁkiem w  iturgauizicwramiu ciała pań- 
stworwego sataaśe s ię  (atocfcytwśe ^Zw iązek Bu
dowy Państwa Polsk iego-, k tó ry  terau właśnie 
powstaje.

Na czeto Zwkąziku siać będzie Rada, sklada- 
ją »a  się z  p®zad!^wkóeli wsizystlkicih oddziałów  
Związku, a prezydyum. Związku ibędaio jqgó  or
gan 3m w yk  jinarwczy .m.

IV celu .zircailizcwrainis swych zladań. Związek 
urzn Iza ć  będzio zjazdy, zebrania cidiozytow e, 
w y lawa ć zairówn*:/ .pianra peryndy^czne, ja k  i pro
ce  i wicgóle paziedttŁębaiae iwszełkie środki, dą
żące do m ożliw ie azybidego i -pełnego .zroalizo* 
wiania .trrdiowy państwa istcMdcge. Roztw iązonóe 
Związku fnzerwrdywsć majż-ai a ipo zupę hieni u- 
gnralowauilu wszystkich orgamów w ładzy p*ań-; 
sfiwowAj pofektęj, g d y  rządow i odtjraidnto część 
pw cy o  cijanafeterae crguinkacyjnyim, ® 'aostame' 
sam-o rządEcnie.

I  p. A . Ł . (ipod. ftymi Klerami -kry'je s ię  jede-n 
z -nasrych zmaujioh ztom i.n ) tok  kończy swe 
Stłufznie uwagi:

* W ierząc klnto w  zdńciwy instynkt saniiOtri'- 
ahowaiwcizy nanęiju i gruntując ipczysaioiśc muszą 
ma zdołniości ccigiinizocyjmej sp3Óeez«stot^wa^ 
pnzyutąpmry dio wsąół^ziała.ni 1 m  hudtcwto prań- 

f ó T  h 'u n  riśafmi sclitTy z  mfcwScią we 
własne s ib t  nie licząc na te, lub ca/e, nieraz 
zsMDansSsle s^apatye, kt,ó-v> nieje'iiioikno.tnie, jak 
świadczy o  tom .rraszia lilstorya, gorzkinm rciz- 
-orapTowaiuiem sto ty lko  kończyły. Po lityka  me 
jest romansem, lecz interesem.

A  naszym interesem jest wyłączn ie: stworze- 
iiie jak nr j f i  n lejszego i jr.k naj więkseego pań- 
stwajr.

PROTEST NAUCZYCIELSTW A LUBELSKib-
GO. W Lublinie u ł-za ła  sie w  obUtnk-h diua..h na- 
stępająca odezwa:

»Kołedzy i Kołeżaadd! "* *

•hroda, 2 7  lu t e g o  1 9 1 8 .

Ptlacy na Podolu.

N*o istn ieje zaś już dla W iednia k/wastya. 
kto -właściwie iireą-dzać toąlz t  ukrahiskle pan- 
*tw-o i pud czy je  •wpływy ono edrazai zttdaiiH- 
temsamom poddane. hekretairz etaaiu d- 
K neblnuuna, by 1 na ty le  uprzejmy, że  w  fccanisy • 
głównej parlamentu niem ieckiego wyraźnie 
przjzmal munarcM’ babobuuskiej w ięk ize  zahi- 
tereś* iwanie w  jpaifetwie ukralitokiem. B yło  to. 
co jaw wda, ty lk o  skierowane w struinę lir. 
Czernina, z  upni-ejmT.ui uśmiechem tego  odium, 
jak ie po traku.oie brzeskim wybuchło. P o  ty cdi 
wyrazach uprzejmych woleli wszakże Niemcy 
w rzeczywistości wszystko ująć w  sw oje ręw . 
m i  czekać na d ec jzy ę  miłych sprzymierzeń
ców. Tak  w ięc z komunikatów generała Lu- 
dendorffa dowiedzieliśmy się już, że- w  obszarze 
Kow la, zatem w okreg-u działania niem ieckie
go dowództwa i pod jego  nadzorem, organizu- 
ie się ł*torwszai \dyvvizya n a r o d o w e j  u* 
k r a i ń s k  i e j a r m i i .  W szystkio oddzikify 
wejisk rosyjskich pochodzenia ukraińskiego, 
B/isotykano po drodze, są odsyłane do K&wUi, 
Lub wcielane wprost do armii niemieckiej. —  
W krótce dow iem y -»ię zapewne o orgamkowąniu 
jxrzga N iem ców  władz ydanini^tracyjnych i za*

Od <owuby, która pmzed1 paru dniami .przybyła 
z  PiKafkirowst, dtotwiadruja się tizaisrt oaatgpn- 
jąeych f$zr3& gółów  o położeniu Rolaków  w  za- 
cfeodnfej “Części Rod-Ai :

Prowkirow jest napełniony modfińnianzń ^tołsikieli 
ziemja.ni z  ctalego powiatu. W ielu  obyw ateli po- 
zo-rtesitu j-fed'LLa.k. jtai w isi, poii.itru o w -ctołkich n'*>
N^apiecffień-^r-w, pijy  plaiotwaić gnsp^iitoa-fttwa o  rle 
nki Boetał-o rozgra-bk -Ke. Dcftacy stw orzyli w i l- 

ketm ą miltoyę, która patooh.jo po okolicy  
i utozymuje w*1 karłach bandy bdse,w ick io  i 
c h ło p ó w ,  ® te  umieją ycfh sobie radzić z  mawemi 
stoaugkjamti, .wytwiour/junemi przoz m bór ztomi. 
Dzięki .tuj okeyr nastąpiło pewne uspokojenie, 
i l i l i iy a  sltioe/yłą wialo^Mtarcizieik z  dezerterami 
i opnyszky.i/M, Irtórap7 korzystając z  braku w szel
kiej w ładzy, airzą-iaaii -napady jm m lasną rękę. 
Je Iną 'Z takich bufli f rozbito dosacaętrae, przy- 
caeai poległ je j dowódzoa, j j » e jm .w y  włościa
nin. Obłapi iMuąiiafSi n*n wkaaiały ipogrzeb, a to 
po stypie podzielili' oię <CEłyni dóbytkiem, jaki 
bandyta pozostawił, -perswadując żon i3 i dzie
ciom, że mają iza- dużo. S zk o ły  pefekie są wszę
dzie e z jn n e  i cioszą się 1 Lizną frekweineyą.

Ruda! iskraiiiśka nie daje żadnego zuuku ży
cia, i n ie ‘[m in ia  •organów wykonawczych. Ro
dzaj ,rrzą ló w  sprawuje jakiś sowtot •betesewioki, 
którego n ikt nie słucha. Życie jest etosunikiowo 
drogie, aatawAy ftywwbócl nitwlielkie. Kc<mu.nika- 
cya  z  Giatóeyą teAwia i mażnaby ją  mreg-ułować, 
gdtjby w ładze austiryaickio m i to aeznwo4lły. —  
Ltomiiiejisizo pol-Lki-e odldziuły stoją nr okolicach 
Kamieńca1 idedej na wsóhedifocśo Ż-meiymki. Uo- 
rozijmienie się z nimi je^t u.t>rud-niV ne z .powo
ła  obsadhienb obu Brej kolejowych rprz -z czer- 
1 orią gwandye. W  kaśiM m  razie po .-knopnym 
cfcruBie rabunków, podpstoń -i mor-lów. aiastąpi- 
ło -obecnie oórzeżwiejito'. spoiwo dowuno co  pr»- 
wida głównie euergic-zną postawą p c h le g o  spo- 
luczieusfwia któro z  organizował o silną i  gyste* 
ułatyez/ną obroną.

Niech groB na,.z tran w  najcichsze zaKąriu wsi 
pomkicj. Nioeh Wink-ca. w duszach ludu dla, zdoby
cia, i obrony niepodległej, a zjednoczonej Polski, 
gc-towosć do największych wysiłków i  ofiar Jla do
pięcia tc-go ( cl u Niech każdy krok nasz, każ-ły 
c- yn nm:z będzie uświaćloniieriiem dróg i celSw na 
rudn. Pajnfętajniy, że ua naa zwrOcone są o c z y  wsi 
polskiej, że od stanowiska naszego zależy często 
stanowisko Indu. toul-ejemy nieść tra ł swój, pracę 
<■ 1,1 świętej sprawy v. siinej i spoistej organu ijv i. 
Krzep- my ducha, a silni wiarą w zwycięskie jutio, 
służmy Ojczyźnie siewem, czynem i  życiem uałem.

Sehretaryał Zrzeszenia Nauczycielstwa Szkól 
Polsk ich w Lub lin ie*.

BIAŁA, 22 lutego. W dniu 14 b. .na., ja k  j.iż do
nieśliśmy, iHi*ąd*ofio w Bi-ilei gsbaraoj-etn młoazie- 
ży gimm^zjram-4 innych t-zkól T. S. L. nabożeństwo 
żałobne za spokój duszy ofiary- lwowskiego narodu 
s, p. Al ary arna Ozerk&sa, paczcm wieuzorem dni* 
tego (Odbyto się w7 auli seammiTyuan T . S. L. wielkie 
/chromo Polaków, za1;rtcy.owane przez zjfdiroczo- 
ne Kt-oiwa-rzyszeala pofclde w Białej.

W  dańii 18 l itego przyłączyła się takżo ludność 
polska w  Birdcj do [roiwszechmego w  kraju protestu 
. -- * • Uroczystość przy-
gotmejfia; przt-z uybrany w .tym celu 'koaiitoi roz
poczęła się o godz. 10-ej nabożeństwem z kaza.- 
diaean w kościele parafialnym, potzem rozwinął się 
cobrzyud pochod, który urósł do tozhmwów nieby- 
c, jtej, w Białej dotąd mień idzianaj, zdumiewająca 
pojuagą i wzorowymi porządkiem mauifeetacyi. W  
pochodzie brały udział wszystkie warstwy i stany; 
nie brakło także robotników 1 włościan okoik-Ł-
B3 którzy staw-ih się w impomijaccj wprost łi- 
csbio,

,'iila nwwołua oferażooy-eh uczuć skrzyw lżonego 
turodu objawiła się tak potężnie, że ugięło się 
przed arią nawen urasta z j.rzewagą niemieckich 
żywiołów7, w&tizymuj.-pj w dniu tym normalny -bieg 
swego życiu. Zebrani w  znaatej masie uczestnicy 
pochoc.u złożyli na placu Franci; zka. urocay-sta Aci- 
bo-watefto, * * ‘ * ' - - *> -  -

3 godz. 5-ej odbyło się w gmachu seminainuim 
T. S. L. obywataMde zebranie, które m powodu o- 
groiuinej liczby ucaustników obradowało w  dwóch 
-najwię.aszych salach zakładu. Pa przemów toni?, rdi 
reprezentantów wszystkich warstw i htrenaictw, 
/.g/Omadizcaii t/owzicli icdnoidośinle )^.!ka re-.olucyj-

l^ostanw.-jli takżo

, d o  o t o  Liczi leg-o  d u in o -  
wiensewa i nauczy cit łatwa ztcróuić sio z gorącem 

c-zwaniem do pracy nad uświadomieniem ludu. 
Gala manifestac'.ya nuala przebieg poważny i pod- 
ima-ij., porządku mgdz.e nie zaklóounoi 

W dniu 11 ] 18 z77brano na fundusz sarnoobrony 
narodowej 1092 87 K.

KOMITET ZIEMIAN G ALIC Y ! WSCHODNIE.!,
przyłączając «ię do manifestaayi wszystkich stron
nictw p  .litycznych w kraju, uchwalił na podeńze- 
niu 20 U m. założyć stanowczy- i -oaergi jzny j rotest

Jui.usz .-ilJKsander !ir. B i e l s k i ,  Kicz ii-u* i.—/. 
I ' f  i v b y s i a w s k i ,  Feldio G n i e w o s z .

P R Z E M Y Ś L , 2 5  lu te g o . R ada p rzy ln icen a  miasta 
Przemyśla. uohwaliU na posiedzeniu w d;r'u 21 b 
tn. j-.-dnomyikiy protest 
1 * ,

Przemyscy Lkraińcy- u rządzil i w Medcziftlę 25 b 
m. uroczystą Łiamfest-acyę -z powodu -zawarcia po
koju z -republiką ukjaiiLską. P-owodyT/y ukraiń
scy zmobilizowali raly powiat przeray-wd,. celem 
attmaaifeetowaaaa, że Prz-nyśl „ukraiński", 
(.-liaral-nerystycane były napisy-, niesione w- ]»och.(v 
dzie, jak n. p. ,N'icch żyje Lkrahia cd Ka-pa+ aż 
po Ks.nkaz11 i w. i.

Preed TOzwiiązaniem pocnod-i przema-wiiił poseł 
dr. Z a h a j k i e w > c z ,  w- bonie dość umiarkowa- 
nymi i z.upchiie odmiennym od prowokacyjnego to
nu lwowskiej pra..sy ptoraińsldej i Kością'Lew/iolde- 
go. W asilkt at consortes.

W  ubieąh-rn ty-g t.hiiu pr/-vl-yl do naszego mia
sto liczniej zy rranspori jeńców armii austro-wę 
gierskiej, którzy powródli z nlew oli rosyjskiej.

znątót artystów lwów 
3 aktai-h 
W  przed-

cyj, zajmujących się opieką nad k gi-mlsrami dla 
omówienia zadań (.pielti legionowej i skoordynowa 
nia lozbieżnych niejednokrotnie akcyj. W konferon- 
oyi wzięto udział 28 delegatów, reprezentujących 
pięć instytucyj, a nadto pp. wiceprezydent Rolle 
i kiorowmk miejskiego Urzędu opieki socyalnej, dr 
Wessely-. Po referacie- [/osia dra Bobrowskiego po
stanowiono przystąpić w najbliższym czasie do za- 
lożenia. ogólnego stowarzyszenia opieai nad legioni
stami, jednoczącego wszelkie aki-ye, dotychczas 
ktnicjących instytucyj; w tym celu wybr.wio komi
tet oiganizacyjay. Nadto u< hwalono zw-rocić się dc 
spoleczeńetw-a z gorącym apelem o [totnoc dla le 
gionistów. ich rodzin, inwalidów7, wdów i sierót.

MŁODZIEŻ W YD ZIAŁU  PR A W A  l ADMINI- 
STRACYI Uniwersytetu Jagiellońskiego, zebrana 
na wiecu dnu, 25 lutego 1918, w  s i l i  66. powzięła 
następującą rezoJucyę:

Prawo dla każdego narociu jest spoiszczem, któ- 
\r całość państwa i lad wewnętizny.

T Kdiuuk oimrtc o d-okŁadną znajomi ść Ou- 
choloaM tego n.irodu, nadto musi zaspo

kajać M -e potrzeby czysta lndyw-idtialiie. Znajo- 
niOać wię-c hLsliOryi prawa, jako history-i ducha i 
kultury imi-odu jest iionifozną. Po-lsira illodzież 
prawnicza koataksln dotychw.as swe pojęcia pra- 
w ne na dziełach obcych narodów —  0tJC unje Zaś 
oświadcza, że gorą-ctaa i stanowczem jty pragnio- 
nient jost praca dla narodu ca gruncie narodowym.

Z założenia tego wychodząc cd lat Inlkudaiesię- 
eiu nasi profesorowie i popizedmicy koledzy, do- 
*nstg«4i ^ig ustamow7ienia fcadedry prawa polskiego 
i ustajojów. Długoletnie te zabiegi nie odniosły- po-

laiu
to

tSfślnego skutku; przeto my, 'młodzież wy dzto 
p iwa i woni. I . J., domagamy się stanowczo i 
szczególnie w aziisip-jszycli ezasaeh, aaprwradzenia 
wykładów }trawa jmlskicgo i ustrojów, jako pized- 
nuioóu gdóumcgo i .obawi.ązkowego przy egzaminach 
i rygoroza-ch prawno- historycznych. Żądamy ziwo- 
eif-nia katedry prawa niemieckiego, wptow-adzenia 
niaiiuumast obowiązkosvc-go wykładu ..Publicznego 
prawa państw ittieŁodnio-euroiłejskiehto Ponadto 
żądamy zarządznua wy-kladów stałych Kodeksu 
Napoleona w  tych częściach, które obowiązują na 
ziemiach Królestwa Kongresowego.

Rezoltu-yę tę kierujemy do Prześwietnego Dz-ie- 
kasiatu AYyidziału prawa i a-dm. liniw-e-rsytotu Ja- 
pu ll i Prześwietnego Prozydyu-tn Koła Polskiego
0 poparafc z-rwartych w niej żą,lań u kompden- 
tnych czynaiików.

M. Dutoiiy-, jutzcw. Al. Ji dlicki, zast. przesr. T. 
GiKlłowski. si,-kr. J. Krysiak, sekr. Giął*, ref.

Z T E A T R U  IM IE N IA  SŁO W ACKIEG O . Dzisiaj
1 jutro »Z a w ó l«  Macieja Szukiewicza, cieszą-eT się 
oibrzy niiem powodzeiiiem dzięki doskonałej grze 
pp.: Jarszewokiej, Pancewd ;-z, Z.dwtai-owicza, Je- 
dr-cweLicgo i innych. AY piątek, dnia 1 ma—m. tiro- 
c-zyne przedstawienie na rzm z yzkół polskich w 
Chełmszczyznie i na Podlasiu *Zb t,t cza -zk:t« Sło
wackiego i II!. akt i-Betłeem Poh k ieę i/  Ł. Rydla. 
AV [>rzygotowae'u »K -ńąfe M arik*, ech tiząey  się 
wla-śf.ie w  ty-m r.>ku zę 150 r-y tznicą K .nf-Mieracyi 
Barskiej R -/.ysi-r S -snowski, k rm jący pamiętną 
na naszej meni3 rolę 'y tu łtw ą , nadaje p7j]niostomu! 
Uiwirrw-i Słowackiego nową in»-enrza- yę, obsadę' 
zaś tworzą p[>.: Łuszczkiewiez, Zelw-er »wTi:z , Je
dne wsi i, Zygmunt. N«*k#w-*fcL Kosiński i inni.

KU RSA  L IT E R A C K IE  (ul. św. Anny 2). Dzisiaj 
wykład profcscia dra M. Szyjkowdu-igo n.t tomat: 
»Byron Ala-nfrrd*. W e czwartek mówić będzie prof. 
Łubieński o Bcothovenie z iiustracyą muzyczną p. 
ż . 1’ r z im. r i e g- o. ^W^jdjjtek (w  sali Altizein,'.

C d i nretestyiasye i
PRO TESTY Z ZlUiMI CHEŁMSKIEJ. W  gminie 

K r z y w i c / k i ,  po w chełmskiego uchw-alono na
stępującą rezolucyę:

My, mieeak.KŚcy ziemi ClietiL-kicj. gminy Krzy- 
wiczki, dnia 15 lutego 1918 r. zebrani, <r 
’ J  stwierdzamy, że (ziemia Chełmska, Ł.a-
mieBzkala w olbrzy-micj większości przez Polaków, 
oblana krwią potoką, krwią „c-poraych11 —  nolska 
L>yła, jest i bedzie.

Thaa- 21 b. m. odegrał 
skiogu teatru miejskiego komedbę w 
I rejaciazka Alo-lnara „Oficer gwa-rdyi“ . 
stawieniu brali udział pp, Okoirnicki, 
Aiic-hxioavidka i Sicińawtka.

HielPńal-El,

S d  i l d u i a i s t r a s f i .
Celem uregulowania nakładu, prosimy o  b o - 

żliw ie najwcześniejsze nadsyłanie prenumeraty 
Yćarunki prenumeraty zamieszczone są w  na
główku dziennika.

Brak czeków.

D yrekcya c. k. Pocffitcz-wej K asy Oszczędno
ści w- A\rł«.-d'niti zawiadam ia na*?, że z  p o w o 
li u b r a  k  u p a p i e r  u. ma razie nie może nam 

nrzesłać czeków pocziow-ych.

Pr-o-śłmy więc- P. T . ltoetiiiiu-era.toc-ów, aby w 
tyrn miesiącu zo-chcieli naidfcyljić mini przed
płatę

przekazami poczto w enn
Spod/.if.wcnay się, że dopiero nji dalszo niiu- 

oiąc© nadejdą czek* pocztowe.
A dm inistratya y>Notce} R '.)onm j<i.

Kraków , 27 lutego.

Z OPIEKI LEGIONOWEJ. Otrzymujemy pismo 
następujące:

W  niedzielę odbyła się w lokalu Departamentu 
Opieki w Krakowie kontaronc.ya delegatów inst-jtu-

Pol-ki NIN. wiii.ti. AV si bole proic&OT dr T. Gra  ̂
btwski: -zCjpn ".n Norwid, jako krytyk literacki«. 
Pocztj.tek v. ykladów o godzinie o wieczorem..

„C Z W óPK A “ . Niezwykle interesujący płcat 
jtiffijmońi ebeana wystawa „Czwórka" (S'onna 1. 2) 
Wystawioue aą obrazy artyf-tów, kturjcli dzieł da
wno nie oglądaliśmy w Krakowie. D-o takich zali
czyć należy Poehwałsldcgo, Pa-nidcwicza, Rapac
kiego, Ruszczy ca i Sta/anslawskiego. Ponadto 1* 1- 
dosłali swe praco Kossak, Mtdczcwski, W'yczół- 
kowski,v Akscntowlca i w. i. Dochód z wy stawy 
|.-i*7,iT/TiaczO'iiy jewt no fundusz, sanioofcnmy naro
dowej,

W IE C ZO R Y  P I lis  N I w  Instytucie muzycznym 
(ul. św. Aiuny 2). Piąty wieczór ptćśiu Jana Śliwiń
skiego odbędzie się w piątek dnia 1 marca o godzi- 
r».u 7/4, ze zm-ienionytn programem. ’t\rieczór ten 
poświęca aedjpba uylączaiie polskiej twórczości. 
W  progriiniie [>ieśni Cho-piina i Moniuszid. Pozosta
łe bilety w kancciaryi Inst j o u i ł .

O P IE K A  NAD S IE R O T A M I WOJIiNNEMl. — 
Centralny korni!-t krnjrwy opieki nad wojenn-Cui 
sierotami żrd< wskiemi w Krakowie (ulica- św. Ger- 
tiudy L 8, i  piętro) zawiadamia, że w pora/, imienia;
'/ eekcyą an.tetykaibką komiteu ob j wat ;lskieg> w 
l'-'arsz,-i\vi um. 'żliwia pi rczumienie się z przeby
wają; ymi v. Ann ryt o żywich-larai rodzin, zamiesz
kały cii w  pn/doic kr:;kr-w-k'ffl, tudzi<-ż przesyłką 
I iemądzy ,1 > kraju. Przy  zgłoszeniach, które przyj
muje się prze 1 pc lr.dniem miedzy god iiną  10—11. 
i* lę ż jś  p> lać  di kładny adres krewnego.

FRZY .1MOW ANIE  PA KIE KAW W  ART OŚCIO 
WYGH W  URZĘDACH POCZTOWYCH. Na iuter 
wencyę krakowskiego St rwac/ys/enia kupców za 
uladomilą dyrckcya poczt, ż? ilu pakietów warto 
ścicwych niema przepisa.n-^go spieyalneg} opako
wania 7z ptotna, w tysoi kierunku n i; wydał Inspekto
rat tutejszym urzędom po- ztowym -żalnoga jtolece- 
t-in, ani t-eż nie wiadomo nie -> <ein, ja-kohy który
z ty, h urzędów żądał do [>aki.:tó\v wartościowych
o]>ako\vani.ii. wyłącznie z piólna. \Ve i l ig  or-lyni- 
cyi pocztom ej z roku 1916 paragraf 79, wymaga się 
Jla pakietów %vr,rtosciowy,;h łepsz ;go opakowania, 
anto li dla zwykłych. Jałto np tkjv, uiio lepsze jest 
rozumiane: sILny karton, silne -płótno woskowe, 
trwale grubo skrzynki, pudelka, w-rity i t. d. W y
bór materyału na o;xik iwanie n fi-aSy zawszo do na 
dawcy, który pod tym w/glę.ljm nie jest niczcm. 
kręj,owar,y, o ile nie idzie a przesyłki, zawierające 
I»ii niąóze, pr.pimy wart/ś drae, pr/o dud jty  srebrne, 
zh.k- klejtiOi.y, kosz!owmś-i i t. ]>., -itr. tego rodza
ju pakietów praepkane j-v,t wyiąiznic opakowanie 
z płótna zwykłogt lub wosk twego, płóciennych •wo
reczków, skrzyń lub rltóry. Ikipńrowe lin  kartana- 
we o p ó : o w. tn i a Ha : -:g > rodzaju pakietów nic jest 
•dozwolono. UakDtc warte 5 -iowo mus/ą być nadto 
w każdym wypadku bez względu na rodz-aj ze- 
wr.ęirsneg-o opakowania zaip.rtrzuw na zewnątrz 
pi<-(-?ęctumi laków emi.

ŁAŹN IA  LUDOWA Kasj- oszczędności m. Krako
wa bedzie otwarta we czwartek po połu-lnio, a w 
piątek i sob >ię przez cały dzień.

MORDERCA W RE SK Y PRZED SĄDEM. Wczo
rajsza rozprawa przecie ko morctoicy Wresky‘enru 
zo-skda o godziwe 1 /_• w pfdudnie odroczona do 
drua dzisiejszego. AYczoraj zeznawali świadkowie 
w isprawic mordu, popełnionego przez \A reski7 egre 
na osobie nol-aryusza Jcnska iv Nowym Icz.ynif 
Dzi-siaj zeznawać będą świ ulkowie o szczegółach 
z a strzel unia 3-<h policyautów w M-crr. Ostrawie 
pracz Wieskytogo. We czwartek rozprawa odby
wać bię będzie przez cały dzn ń. Rano składać bę
dą orzeczenia lekarzc-znawcy, po południu nastą-

ptą przemówienia proLuratora Źpgaraca i obrimey] 
dra O&trowskiego. >\ yrok zap-adnie we czwartek 
w ieczorem.

Na wc/orajszep rozprawie, w  czasie zeznań 
świadiui Hotmanka, ko-mondanfca posteruaiicit żarn 
tu-numyi w7 Nowym Ic-zytue, obrońca dr. Ostrów
ki wykazał, .ż  pierwszy protokół, pracz Hocmauka 

.esivj- im spifcamy, me był oskarżonemu odl
ewy tany, tuni m spisy w ano go w  czasie, gdy W  re* 
fky był jeszcze pod działaniem środków n asen 
nych.

^ - aGNIa  Z WOZEM. Włościan.nowi
ła pko?.1 E Jauuszowm, stoudziioino weam-ij na 
‘Nulu- K icparskiai' konia maści gmadej z wóziaem, 

®a żółb0 ^matowanym. Wózka -pilno-wał 16-letini 
służący łil.pka. Nag-le zbliżyło się u-o rnc -̂o u-zech 
mgaozj-zai, 1 cywilny i dwóch żołnierzy, 
jąc, że Iilipek zezwolił im na wypożyczeńio koni-a 
i wózka celem przewiewania towatów. CJtłopak ni« 
przeczuwając niu zk-go /siadł z wózka, którym się 
- ĵ to Eto izicje t w k ró tce  znikli. Szuoda w7a7Trosi 

1000 koron. Żołnierze, których w7id> ano, a. wiór/y 
trata u ih iA  w „ivypjżyczcniu“ kern-a i  wta/ka, stj 
zuaiu jK ło  -targowi ziodjzieje. *

SPR YTN Y  KIESZONKOWIEC. Do jakiej bez
czelności docl cd7i spryt krakowskich Idesaiakow- 
cew, 0ria«lc7y f.tkt mutępując-y, jaki zdarzył się 
wezora, po godz.nie 6 wieczorem na ulicy św. Ja
na —  Nieznany na razie z nazwiska rzezimieszek, 
ubrany w mundur żołnierza, wyrwał pewnej prze* 
'hodząccj ulica., św. Jana pani torebkę ręczną z pic* 
niądzmi i zaczął szybko uciekać. Rabunek Epostczo- 
g'i pt-lniący służbę policyanci, puścili się za aim w' 
pogoń i i toinie [.rzytrzi mali rzezimieszka na ultoy 
św. J°na. Sjmfłny 'kieszonkowiec usiłował wyrwać 
się polieyardc-m i zaczął przeraźliwi3 krzyczeć -o -a** 
tunek, czem wkrótce wywołaj ogromne zbiegowi
sko. Beakrj tyczny tłum iii-i wiedząc, że ma d o  czy- 
ri.-nia z wyrafinowanym zbro.dnian-em, ataiiął po 
.jego stronie, rozpoczął łżyć policyantów i utru
dniać im odprowadzenie kieszonkowcu na iawpęlć- 
cyę, v. końcu -taon go i z rąk polieymtów uwolni!. 
Z- lider/- /mknął w tiumK, śmiejąc sic w  dii 
z naiwnych ludzi, k tirzy ^tanęlr w ot/upad*?.

K R A d z iEź  9UKNA. Policya k raków La ar&- 
szlowala wczoTa-j 21-letniego WłaiJyskto a Tokcts 
raa, który włamał się d-o sklepu krawieckiego p. 
Zająca przy ul. Garb.i-rskicj i skradł stamtąd zua- 
tzjiy zapas suuna oraz matoiyi na- ubrania.

A R E S Z T O M / A N IE  S Z A J K I  W Ł A M Y W A C Z Y . 
P o lic y a  k ra k o w s k a  w p ad ła  n a  trop  s za jk i w ła m y
w a cz y , która przez d łu ższy  czas g ra so w a ła  p o  
m ieńcie i o k ra d a ła  m ieszkania  p ryw atn e  i s tra ch y ' 
K radztoże pop eh iian r; pazeiważme w g o d z in a ch  p o  
p o łu d n io w y ch  i  w ie cz o r n y ch . A re sz to w a n i zosta li: 
2 5  Ielm; S te fa n  C h y ła  ora z  25 -letn i J ó z e f  N alep8’' 
c-baj Ufwolsfeni o d  w o js k a  jako u m y s ło w o  chorzT* 
18 letn i Stanikiaw  Rzc-pka, żoł-tńerz p rzeb y w a ją cy  
na u rtop ie, •wroszc.o 17-lt-t.ni W ła d y s ła w  M róg, zn a7 
n y  wimn-iywiaez i  rzez im ieszek . N a d io  d o  sp ó łk i ł®i- 
na leża ło  5  * o b io t , k tó re  sk ra d z ion e  p rze d m io ty  ^  
w ła m y w a cz y  o d b ie ra ły  i sp rzed a w a ły  zn a jom y03! '  
lub n a  targu-c-h ok olloM iym  w lośc in n ou i. B v ly  ^  
mtaiioiwh ie :  \ a ro lii,a  W a d o w sk a , Z o fia  P ie to 1"
szyiW ka, B ron is ław a  S iep raw  ska  w w iok u  34  —i3& 
la t ora z  27-IcIto Ma-iya K ę se k  i 21-le-tnia Y/iłt*0'  
ty a D łu g osz . AY m ieszicaniu te j osra tn ie j n .u  ścda 
&:ę cen tra la  z lod zie jslta , d o k ą d  znoiszo 10 skrad /lO - 
ne to w a iy , d z ie lo n o  się n im i i  w y n o sz o n o  d o  m io“ 
S7-kań in n y ch  a resz tow a n y ch  k ob iet. \Y czasie ^  
w izy i zn a lez ion o  zn aczn e  za p a sy  b ie lizn y , g a r d * ^ ' 
by , 4 k u fry  tro ch ę  k osztory n ośc i o ra s^inrtYch

go przy ulicy Kanonrcztj. Rozkodowani 1 ^
ciele mogą sio zpńosló do tego biura- w cr ira-to^** 
ur/ęd(rwych i swoj< 
nia nie są jcf-rwtoi- 

Szajka ta kradzieże na bj-ĄĴ N
Między inc-mi okradła kupca Andrzeja KawtcJ®'-- 
go 'pr/.y tincy Felicy.tnck 23, p. Paderewski^0' 
pray ulicy Z w lerzwnieckicj L 9. p. Tri. Laka pizy 
Długiej 87, p. Agatę Wojrerwiezową pray ulicy 
ilzlcliow 29, wreszcie p. Łeokadyę Alycybową pfvó 
ul D! igńej 24. Niektóre kradzieże były bard20 
M.olkie, Bzikoda dochodziła do 8000 kmon, n. p- 0 

Kaweckiego i Paderewskiego. S/njkę wy śledzik 
nispektorzy polieyjai Rechowicz, Alichalak. Bury^ 
i Major.

Z  f e r a j s u
P O W R Ó T  Z  NIEW OLI P R O F E S O R A  U N IW E R  

S Y T E T U  L W O W S K IE G O . Do I.wom» piibweii
prof. uniworajd-tta Iwon stole go. dr Wacław &ier‘ 
piński, który od pouzątku wojny był ontomT'Vfa7,k 
w Rosyi.

LW ÓW  WOBEC POW ROTU JEŃCÓW W  K0i 
SYI. Dunosiiiśmy już onogdaj o majonym po''rr > 
cie jeńców austryackich z Iłosyi, przez L " '^ "• 
ż.ja-witko to dla mia-stn^st-ało się już poważna toft 
styą wobec waciki ej łu-/.by powracających. Wr-7-'0'  
raj u nami TStoka lir. Iluyra, któiy przybył 
Lwowa w iiiodzielę, na ymshu-haniu stawiło 6 ^ 
grono obywatuli z przedstawieniem niebozpiec/0̂ * 
stwa grożącego ramstu przez to, żo władze wojsk0" 
we zamierzają w gmachach f/am średn eh lok0' 
wać 10.090 żoitumy, powracających z niewoli 
svjikiej. Namiostii k  oraz zastępcy w ładz wojsk.'" 
wy eh obiecali, że gdyby na wet przejści u w o y ^ K -  
szczono tych jeńców w szkołach, to tylko ,:l ^r<5* 
tko, do czasu wybudowania specyalny*b w YHf 
c e lu ba-rakow.

REPRESYE WOBEC KOLEJARZY ZA O ZlG lf 
18 LUTEGO. „Kuryer Ijwowsi.i11 donosi: Dyrek°y4 
kolei państw we Lw.iwie otrzymała z min. poh'1' 
remi o wyloczcm-a ślodo-i-wa djracyjiluiaraego wtBżjĄ 
ćkini funkeyonaryuszem, ktoray dnia 18 b. f*1' 
brali udział czynny w proteście nar od o w;,on- 
<istwo takie wytoczono już łunikeycnaryo«zoBi w *-' 
działu tclograiieznego, a ma to spotkać i ttrtk' 
dntków.

KRADZIEŻE W KONSUMACH LWOWSKICH*
Zh>tzioje lwowscy organizują w  ostatnieb czasach 
wyprawy do komsumćw, o L tóych  wiedzą, ag 6^ 
zaopatraonc w7 artykuły speży^e/e. Prred kilki* 
dnianu dokonano śmiałego włamania do konsuu111 
elektrowau pr/y ul. Kopwnika, W sobotę p o  p0^ '  
dniu między godz. 2— 4 do.l.onano znów włama*8® 
l-o koriaumu urzędaików naaiiiustaictwa pir-zy ukoj] 
Wał-oivej. W  picnvszyrn konsumie szkoda wyO0̂ * 
lri00 koron, w  drugie j px) koron.

A R E S Z T O W A N IE  F A Ł S Z Y W E G O  Ź A N D  
MA W e  L M  OWlE. Lwowscy bamLjci użyv.'Jjd 
wszelkich środków7, aby o ile możnuści najdbiż0' 
ilcrywuć się prac4 „oł-icm w b u lz y T a k  n. p. 
ny poltoyj JlieczyshiiW Swie-iazyńaki -przebrał 
/a żandarn.a potowego, nałożył czarao-żółtą 
toę uy, ramię i sprawdzał w  restauracyi Scho0̂ '  
Tera przy ulicy Kazimierzowskiej papiery lc?'1, . 
nacyjne u osób wojskowych. W  czasie ozyis*0, 
lałszj7wogo żandarma wszedł do lokalu jod on z a" 
Tentów policyjnych i odraził poznał notowa*0 
policyjnie Swierszyńskiego, który oprocz °E* . 1 
•ta ramieniu z napisem „żandarei potowy" nie 

. radny h papier iw  legityrriacyjnych. Teraz 5<ł
I się roto. Agent policyjny aresztował 8w-ierCtó’G 
skiego i odstawił do aresztów policyjnych-
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zarzutem okrywania, się pr*ed ołwvii)stfeie!n Ku
łby wojskowej i wrłudzpura pieniędzy od iraćwmycb
toinie rzy

i  Kr6?eśtvss fełsfceee.
PODROŻ PO LITYCZNA „Kurycr warsz.11 z 24 

b. m. donosi:_
D o  Berlina, i  W iednia wyjechali w celach inłor- 

macyino-połnycznych: fes. KndziwmS i  p.
SŁirrra.

SENSACYJNA D LFR A lD ACYA. „Glos" do
nna ; W aktorskim światnu warszawskim budsi 
Wielką. 6ens>acyę aresztowanie aktora 2, J ż a r- 
E k ie g o ,  wy stąpającego na scirue pod pseudo
n im u  Euszczyca. Żdżarski był przed wojną »b -  
ścieuckm kanwom rekomendacji służby, przy ulicy 
S-to Krzysfcicj. Sprytny nad wyraz i  układny po
trafił wyrobić sobie pewne stosunki i zaufanie. 
Wyzyskując ten moment, ofiarowywał swoje usłu
ga ludziom za tnożnyw i  zsuuiyna w mieście ©teecu- 
jąc zmianę w.ęfeszycL sum rubli na mark po kur
sie obowiązującym w Rydze. Początkowo w ywią- 
?ywał się Żdiarski z zobowiązań ku eadowoienżu 
interesowanych. Przychodniu nu to zresztą łatwą 
bo biorąc od innych rumy o  wicie poważniejsze 
megł z łatwością pokryć drobniejsze Łobowiązania.

Tymczasem Żdżarski wraz z  żoną, -oraz wesołem 
granem przyjaciół począł prowadzić wesoło życic 
nocne, tracąc iloc w  noc tysiąc marek. Uczty, ja
kie wyprawiał w  „nialmo wtj“  »a łi hotelu „Bristol41 
dawały temat, do najrozmaitszych płotek, które 
wreszcie zwróciły uwagę władz bezpieczeństwa.

To też ubiegłego czwartku nastąpił epilog. 0  g. 
%-ej nad ranem, gdy pp. i .  wrócili z  fcolacyi do 
domu aresztowano ich i odprowadzano do celi jo
go wyfraczancgo, ją zaś w s*ikiii bakiwcj. P/*d*,z&s 
Tssrizyi zr alcziuiu) w mi«szkaua« na 8w. Krzyku ej 
69.009 moli, i  świeży racłiunck rcstsuraeyjoy ca 
uOGO mk K ''cbunków takich znaleziono więce j, 
wszystkie na podobne sumy (szczęśliwi rek aura 
torzy).

Jat. dotąd po&aki <doivaiiyuiŁ, którzy zgłosili swo
je większe protemoye są; obywatele z eocbaozew- 
S-uuga, biodru poskarżę —  lamentujący w tąw sób 
wstręt bu lżący i domagający się ^powieszenia44 
v  inoway-ów po... odebraniu -od nich cłioć azęśoa 
..Krwawicy1", po za t cm właściciele znanego fea- 
lunreta „Czaimy kot" pp. St*-jio Scfoem (ua sumę 
200.000 rb.), właśc.eieł kabaretu „iliragc44 p. Oiot- 
lred  {ma sumę 120.000 rb.V

Zaufanie tego ostatniego do fermy tanków* j W. 
£ było tak bezgranj^zite, że nietylkc zaufał własne 
ruble do zamiaiay na, marki po 216. lecz ł ulokował 
ua dni parę i  kapitały swojego najbliższego otocze
nia rodzmne go, które usilnie namawiał do... korzy- 
v.łm£» z okazy!

Ogólna suma izdefrau-łowama dochodzi 4 milio- 
»ów  marek

KAMIEŃSK, 12 lutego (ZAAdnięcie domn mdro- 
wleuoów-lcgianmtów. —  Wieczór styczniowy. —  
OzjttcŁnia ludowa). „B yły  legamy Osada K a  
niońsk przy fabryce „Wojciechów14 wrzała, kipia
ła życiom. Były smutki, wesela rosspaaz, aapał i 
rorąnika, jako najistotniejsze dowody życia, pju- 
*ą duchową kierowała Eumsyia oświatowa legio- 
euwego „Domu Uzdrowicńców11. jednak to Jegu- 
Qv4*, wyjtclu jy. Odczuliśmy ich brak. ■— Zycie 
tdalo się zuocline zannrrać —  widnieliśmy już 
'.Lliżającą się noc, smutek i metanchiolię. Jednakże 
an doszło do togo, bo oto została po legicni stoch 
nkefe Ludowa legii nowa fzakrbma p«mea Duru U- 
.‘ dnwienców L. P. w 1915 r.. j  dyna tego rodzaju 
placówka na ziraniaeij ł  olski), która udowodniła, 
te życ się powinno, fczkolą tą bardzo dz.uin.o opie
kuje *’ę obecne kuratoryum szkoły, w  którego* 
fkkid wchodzą pp M Na*uui©o»iŁwa, dyrek torowa 
fabryk, „V  ojciecliow11, J. Harckenborg inżynier 
tejże, Kozakowuki wikary z Kamieńska i ózko- 
ta prosperuje świetnie.

Naaizi, ciele tej szkoły (letjitosiśoi) z:; łoży li pnd 
-gidą Osytamt ludowej, (zostającej pod Łarz^dem 
1 airarzrBvwu 1kg Kobiot w Kamieńska, kolko a 
OiatoiBkie. Pierw azy raiz na deskach scenicznych 
wystąpi j  „Kółko1 z . ŁiycaŁi-1 1918 r. wiocawrenj 
ku uoaczeiśii rocznicy piowstamia styczniowego. 
Na wiecaorck złożyły się dekksmair.ye. Gdiwyit i 
sztuczka , N eskończony bój- Jadwgi z Łobzowa. 
Kółfeo acnatx.r.-,!vic wybrało wydział, na którego 
czole swunął p. Stefan ZdziecLow ski, -oryemitujący 
rfę uifekonalo w SuosunltaeL u,i ‘.. j .,*o;\ych. Wydział 
Ucnwalił, że przedstawienia będą gj* odbywały co 
l tygodnie. Dochód z przedstawień pizczuaczono 
Vę. proc. na szkolę legionową, 25 proc. na ozytoi- 
ni| liud.rwą.

Dnia 10 b. m. urządzono dragło przedstawienie. 
Dano komedyę w 2 oh aktach p. t. „Uożycz mi swej 
cn o ty  Dosyallif-s1̂

Pomiędzy Ligą Kobiet a iOzytefcfią łudową“ 
jrzycnodw jednak niopotrzelnfee *lo zutai-gów i am- 
tayraizmów gdyrż paniom z „L ig i11 solą w oku jest 
r «  w,»j I  ’ka aoiajorsljcgo. Są to jednak nicumi- 
fenidtne objamy ijoii? na małym pai-rykuLairzu, kon
centrującego sig ołioło spraw i amJjicy-j osooisiych.

ś w t a f a ,  ;
ZAMKNIECIE „P0LNISCHE NaCHRICHTEN« 

Z A  ODEZWĘ KOLA POLSKIEGO. Sąd krajany 
w Wiednto. jako prasowy, orzekł na podstawie 
wniosku prokuratoryj państwa, źe treść peryody- 
ostaogo puma „Pcłnisclie Nachifchten" z dnia 16 
b. m., zaiwrei ająca odezwę Kała polskiego do na
rodu, zawiera w dwóch ustępach z mun i ona, wystą- 
P iu z § 300 ustawy Irarnej, a w  ustępie ostatnim 
Zńamiona .brodm z § 58 c (§ 59 c.) u W-wy tam oj 
J zarząoził ialc_z dalszego rczpowszechniainia tego 
p sma. W imw-odaeh sąd podaje, że w  pierw szych 
uwóch ustępach dezwa usduje przez lżenie, pobu
dzić do nienawiści i ąx>gardy u Jiec władz pań- 
EŁWOuŷ ch i ich org-anów % pov.HCKiu ich urzędowa
nia, w ustejiie ^ostatnim zaś odezwa usiłuje irakło- 
mć do dziaiaira skieiowanogo ku oderwaniu czę
ści obwaru państna austryackiego

ZASŁUŻONA O D T R U łA . Arl>pi.
tor ż-jarung - omawiając, mowę ,,
wieki ego. który w parlamcatcłe denun(y 0w a} pi0_ 
lakón, tali zakończyła swoje uwagi: „Śkoj*> ir^  
nagle zoskmie w Austrji patryotą, już jest z ni 
fleinineyant1.

p o ls z c z e n ie  o b c y c h  w y r a z ó w . Na o.
statusem poisiedzenia komisy językowej Towarzy- 
61#? Przvjs*-iół uauk w  Poznaniu prof. dr. Lęgow- 
s l . przedłożył Ikt pewnego bajn-.u permuiskiego,.: 
z«rarają>i-go sig do komisj-i z K^pyta^timi co d o ‘ 
p prawnoś*» niektórych wyrazów, jaluc bank rze
czony zamierza -prowadzić p r y  sc.zn urzędo- 
wama w  u re ^ e  uży,-?nych dotreberm wrnuów 
tbej eh- ł  ••oponowane w y r iz j : '{saffr_

fde" 0^ ) -  ..składa jącv“
(acponc-nlj craz tłumaczenie wyrażenia- W eil 

papieie sum Depot geben41 na: '„dać o._pkr  na 
przeeh rwanie ‘ u:nanc za właściwe. Używany w 
niemieckim jeżyku bankowym wyraz „Depot1 iło- 
toa,. ono dotychczas w jęrylru polskim ua „ascr- 
w&t44. Na .upytarie wepomriar ego banlcu, czj-by 
W mieisc^ t-go nie można używać polskiego „prze- 
Hłńtł , k»m^ya odpowiedziała ttrtt rdząco.

W  końcu przewci-dniezą cy przedłożył Ust itrny, 
w  fetoryun proponuje 6**j w p row a d zen ie  w m ie jsoo  
wyrazu oboc-go „konfekcja11 w y ra z u  polea;ego 
„szaci-wo14, używanego rzekomo przez lud śląski. 
Lo wymianie /.dań, ustalono, co następuje: Wyraz 
.koidekcya" oznacza właścirwLe czinność w y  twa- 
rzaria odzieży, a w drugim rzędzie w jTÓ b g o to w y . 
, Szaciwj*4 zaś (analogi*: n.krzywo, mlowo, pi-e- 
ciywc) oznaczał obi' tylko wyrób gotowy, dlatego 
zamiast „konfekcji14 należałoby użyć raczej „ozat- 
nictwo1 (analogie: budowniewo, jedwahnictwo,
zdobnictwo\ Wyraz ten cimaozalby w  pierwszym 
r/ędzie cręrmość wyiw arzania odzieży, lecz z cza 
aem nabrałby może znaczenia także wytworzony eh 
przedmiotów, oapowiaidalby zatem bardziej całe- 
niu pojęciu -wyrazu „konfekcja11, używanego dziś 
nie tylko w  zuaczuniu właściweui (czynność), leez 
tarcze w niewlaściwcm (wytwór).

Na zapytanie p. A. K. z Gniezna, czy „smycz41 
jest rodzaju dwojakiego ponieważ Mickiewicz 
w losiędze I I  „Fana Tadeusza11 pisze:

,d cmvcz tkany jedwftłńy, k t/we go robota...14 
o, w  księ-dze XI.:
.1 utkana z j-mwabiu smj cz, której roNrta,^44 u 

staliła kuinisya, że powszechnie używano i używa 
się wyrazu „sciyo/44 w rodzaju żeńskim, użyci.? 
tego wyrazu w  rodzaju męak m przez MickicwWa 
należy do wyjątku w. •

M iANOW aNIA. „WSon. Ztg.‘ ogłasza: W  działo 
służby Ł-udowniotwa ^uiń&twowego mianowani <zo- 
6tak piaez ministra l-cbót publicai.ych, radcami bu 
dowoictwa, na-Biomisarze budicrAtj/^twa: Michał
Jlorawicflfea, Ka-zkiiierz Ikuunanka, litruyk Jaicek, 

I Jerzy Teodorowicz, nadkc-imsairze maszynowi: Ka
rol Diakowa Kisella i Jan Lopysty ński; nadkomi- 

.sarae budowinictwa: RranciKek FołaćLniewski i  Star 
ni.sław Szula -do szultcr.

Dalej iriiamoc.ani zostali radcami budownictwa 
starsi komisarze bodomnictw j: Kazimiera Kidero- 
wiicz, Emil Rafcnbuseh, Staniótaw Tychonier.icz, 
Emil Braitro i Wiibold Jiikunoweld. Nadkomisarzem 
maszynowym zamiainowany został kemisarz ma- 
„synowy Zygmunil Bodersld. NadkoinisiU-zami bu- 
rlowjih/lwa niianowani zostali feowiisa-Tze biłiowai- 
ctwa: Stefan Bogusz, Wi<xłn«iioTz Jmuowski, Im- 
Iwik Wierzbowi k i, tetanisław Siobauec, Litoorat 
Kiasuclii, Humyd- .yt>recht, Fcomaii Fałńński, Wło- 
dzrmiera Szusur, Jan 'W-owkenowicz, Eugmiiusz 
Zdan'Owiez, Kaatii Schindler, Era.reiszcl: Zacliar, 
Tjeon No-rotaTskl. dr. Marceli MarcieJiowski, Wik-. 

1 tor Łuozkcw, Stefan Szumski, Kazimierz Paszkow
ski, MiecayBław Dobrucki i Bronisław Wayd«w*fci.

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO 
IM. J  SŁOWACKIEGO.

Vv'e średę, dnia 27 b. m.: > Zaw ój« Szukiewicza.
We czwartek, d iia  28 b. m : »Zawód«t Szukie- 

w hł.a.
W pią? ik, dni.i 1 marca: Uroczyr-te praędstiwra- 

nia na rzk jfy-chełmrkie; »Zlo4a czn-szk-i- i III. akt 
»i®ati<vnn Płlskirgo*.

REFERTOAR M. TEATRU LUDOWEGO 
PRZY ULlGY RAJSKIEJ.

We śi cdę, ór-ia 27 b. m„ o godz. S [to p iłudiJu: 
*Krćltwa Tatr«, wieczorem: * Baron Kimel».

We czwartek, dma 28 b. in : * Baron Kirael .
W piątek, oi ia 1 marca: » Baron Khuel*.

rŁ  n s n z y k ? .

K o n c e r t  E r i k i  M o r l n Ł  
M orm ! —  nar/wLako to  stało się u na** foM iy 

słowem mag; -zmom, na zaklęcie którego sipdesizą 
tłumy, b y  usły ?zeć t » ,  bo się w yda je nd-em ary- 
godnean, że ta maSa ezrartzdzwjlu. daje htcizkiru 
chwile najgłębszych -ws/usz.en, że piwlcurwa i-ch 
fascynującym urol-cicro swrej g y  ś wpraiwia w 
stan jakiejś szcz.ególurejjizej jnodinicty. Przyczy
na togo cLziałanna tkw i niewątplrtwe w bezpo
średniej, u emia/l ż } w ic iow ej sile, która g ize  te 
go w yjątkow ego dziecka nadaje cłiaTaikcer na- 
t-clfcnSo(iiej iimprawizacyi. Żar namiętności, bu
chający z je j gry, udziela się stoohncaowi. —  
Gorączkowy eon demonicznej tetchnlldi P a  g a 
n i  n i e  gio; najlepiej orlpowiada naturze ge- 
mżiafaiej Ylorm ł; w jaiyocye na G-zArunie mógł 
chyba grać w  tom sp- *sób, ja k  ona. —  sam Pa- 
ganhii! ni? mogę bowiem wyobraizić sobie łwur* 
dziej misbrzewŁildego u ykam w ft. Jak  w id ia  
ton brzmiał w srmjTn tem«a.cie! a  następnie, ja 
kie cuda najw7ysztikańsey d i elektów  Technicz
nych; sadawmio się, że się rozw arły braauy fan- 
'tasfcyazaaej krauiy i przewalać się poczęły gro
mady rczigranych i  r-oachitrtotainych ciicchł 
lu.w i  knboldów i w  światach flagoalet-ów, w  
w irze zarariTtoych p-aesażów i tn ld rów  zatocuy- 
ly_ oW odiiy ta>meu przed w ycb ilaźn S ą  zdumio
ny d i słuchaczów'. Warya.cye Pragami® ieg-o za- 
tnyfefły p-regram. N a  -wstępie programu umm- 
szozrmy h ył kaucert 
D-onall. I  tru

c y ę  w  c e lu  podpisania pokoju, zaproponowane
go p r z e z  N i i m - y ,  a  przyjętego na podeazemiu 
z  d i da. 2 4  lutego o  godzinie 4  rar.o przez g łó 
wny wydział w ykonaw czy w  retersbuigu. —  
Członkami tej d e legac ji są: T rock i’ , komisarz 
ludowy dla spraw zagranicznych, Cziczerin, So
kolików, Petrow A h k s if jcw . członkowie stron
nictwa lew icy  socyalno rewolucyjnej, dalej se
kretarze de legacji i-lnratkan i Juffe i  wojskuwi 
izeczozr.awcy.

Offiffidffa E s a ftc  re ł^ t  Fabk
(TeL o. k. Biura korn-p.)

B e r lin , 2 7  lu te g o .  
iNa w aroduŁjszem  ja c is ie t te n iu  p a r la m e n tu  n ie - 

T ii r g ] ! m io c k in g o  p o  p r z e m o w ie  T r im b o m a  z c e n tru m  
‘odtozyteitt podjsikretora atawi feji-. B u s c h e  
t e k s t  u lt im a  n im , p r z y ję - e g o  p r z e z  r o s y js k ic h  d e 
le g a t ó w '.  U k im H tiim  t>o b r z m i:

N ie m c y  s ą  g o t o w e  p o d  n a s t ę p u ją c y m i  w a r u n 
k a m i p o d ją ć  z  R o s y ą  napOT*,-rń+ r o n o w a n ia  i 
z a w r z e ć  p o k ó j :

W A R U N K I PO KO JO W E N IFM iĘ C .
1) PanW-wo miemiecikiti i  Rot^ya pTuklaimitją 

'za kończenie aŁaifeu (wojennego. Dba inarody są 
zdecydowane 2ifwir,zeć- pc-kój i  przyjaźń.

2 ) O b s z a r y , fe tó r e  l o ż ą ni® zachód ctd Ikńi, 
przedstawionej nosyjskim idehsgfttteim w  Brześciu, 
a które należały dlo sosj. jakiego (państw;,, nie 

W  i e n, i  a  w  »*k i  e g o kędą w psizyrałeśm -podlegać zwierzchnictwu to- 
s s m m  nujtuadmejaze ustępy A l- Ryckiemu. Linię tę  należy przesunąć w © k o li-  

logra i Finału odog:-ała Mcrhii w sposób o ł -  cę D j naburga a ż  d o  w s c h o d n ic h  g r a l i i c  Kurlan- 
śnćową.jipey -wuTiuarceiwem techniki, a zarówn-o óyŁ  Dawna .przyn-ileżaiość lych^ ohszatrów do 
ezarają^y *p o  e z y  ą wirteidziustwa- —  jeśh asio- rosyjskiego państwa nźe pociąga- -za sobą i * ,  
go le  luk pawiedizieć można. Uro-k świeżeśei <j*nych »ofeow;jssa;u dk. Bosyi, —  Rosya zrzeka 
i poezyi wicniąl z C h o p i n o w s k i e g  o nok tję wszelkiego jirawa mieszani,! się do spravr 
tuunii Es-dw , zu-hiszecza z jego  srebrzystej ciD! AAAea-jttrsMiycJi tych dbszsuńw. A lem cy i  Anistro- 
iram ejtyki, W  abiraanwnapulu tych fccampuzycyi, W ęgry  aatmiermją ofcneiśhć w  rmeiuBiaBaienia z 
b> la »eiaK\maa« Gac, łut, dzieło, wćSbę© k.tó-j ludnością ty&li otezarów jmzyyzły i ih  los. N-een-

pokoju i 
d a m o b lłl-

yi, opruamć < Liszar. położony na- wschód od

H E N N Y  P O R T E N  W  K I N O  » N O W O Ś C L .
Znakomita artystlca filmowa, ś w ia t o w e j sławy, 
HENNY" PO ItTE N , p oA vraca  zitoau i, ja k o  pienv- 
szorzedin atrakeya na ekran kina sNOW OŚCI <. 
Ukaże się tam' niobawem prześliczny dramat, 
przerobiony ze wspanialej poAvic-ści J. Ohneta 
pod tytułem: »VVłaścic.iel Kuźnice, grany przez 
węgierskich aktorów, którzy, jako artyści kino
wi, mają już swoją ustaloną zasłużoną slaAoę. 
^W łaściciel Kuźnic« wyp-osażony jest w  nader 
bogatą wwstawę, piękne dekoracyc, znakomicie 
w yreżyserowany i  wybornie zdjot.y. Henny Por- 
ton gra główną kobiecą rolę. Nazwisko je j rvy 
starczy za wszystkie reklamy. 1925

€  d l  M A T
I  J E G O  S Ł U G I .

d r a m a t p o l i t y c z n y  w  b  a k ia c h ,  o s n u t y  n a  t le  
w y d a r z e ń  u b ie g ły c h  t r z e c h  la t  w ie lk ie j  w o jn y  
1 9 1 4 — 1 9 1 7 . —  R z e c z  d z ie je  s ię  aV W a r s z a w ie ,  

K r a k o w ie  I w  P o ls c e ,
W a r s z a w u  p r z e d  w o jn u . O r g a n iz a c y e  s t r z e le c 
k ie .  P r z e d s t a w ic ie le  p u n ty j p o l i t y c z n y c h  K r ó le 
s tw a  P o ls k ie g o .  Z a ję c ie  W a r s z a w y  p r z e z  N ie m 
c ó w .  —  W k r o c z e n ie  L e g io n ó w  d o  K r ó łe s tw a . 
W  głównych rolach: Kaz. Junosza Stępowski, 
Józef W ęgrzyn, H a lin a  Bruezówna, A n n a  B e li-  
ną, Józef Grodid- ki i  wóaIu innyd). —  Zdjęcia 
AA-arszaw skiego Towarzy.>twu »SIinlcs* wystawia 
s UCIEC DA «  od czwartku 28 lutego. —  ID.tJ

®-es*łV'«owąmfia, Acywołancgo nieznaceraein rozstro
jeniem struny E. Poza tom inierjuroracA-a, z*du- 
n i'ewoh głębią -wyrazu i styluwetn tóafcŁowrst- 
iiiiam całości.

tej bnii, o  ile 8 punkt iiuu z ej nie postajiawia.
3 )  in f la n t y  i  E s to n ig  b ę d ą  b e z z w ło c z n ie  o p r ó ż -  

u :xxae jw s e z  w o js k a  r o s y j s k ie  i  c z e r w o n ą  g w a r -  
d y ę ,  a o b s a d z i  j e  n ie i  ie c k a  p o l ie y a  a ż  d o  c h w i l i ,

P o  ofieyalinym prcgiamie- powtórayłj’ się 'g d y  in stytucjo  krajow e będą m iały wieyramaa- 
scemy z  ■ępkemtmnga jwytsęjni Erilki MowhS u nas; toAAunc bezpieczeuAtiwo i  porządek  y ań stw ow y  
a w ięc jsaźaraeywe wolo-nia. o aiaddatki, kzai eav. bęńzie pizyiAwóeemy. \Y-izvscy mieszkańcy kra- 
ItissĄTMatnu, uieait,ykułoAv'aine gb fcy tłumu. j'E saomessziouwajłi z  polkyeanych względów, n a*
Avprawionogo av stan histeyeziieg-n zacliwytrci.

Dr Józef Heim.

ggEggBEjSBgggąjglS

Ofcrady 1 fey
fis i. a. k. Bona koreup.f

Wietień, 27 lutego.
N a  pGirząJku jpiOBiedizeniai Izby

pa-lóir ipYwyiłsnit 'pesSsł do  'wiudionKoiści, że  <-c- 
-saira e m  tp*i'ośb m in ia fT w  TwauncSmraitio- 
go  i CAwfcKi'i<Sciqgo u dyiiłii&yę.

Miit*6ar cśwóajty fraed lfe^S  ąmwjekŁ itsrutAry o  
wykaztalifoniu nanazycieLii i aiizdolnieniu *dlo w- 
■rzętlu (tauiHiKyciaeiSilaogo ręę nzkoL.oh iudotw ych i , r z u , morzu E a h y d d e i a  i  o e e a r * e  
rwyidizralowyicli

ją być Tuit.yiolrmi.-jt: wy pusizczeni.
4 )  R o s y a  ir.a zaAvrzeć n a ty ch iit ia s t  p o K ó j z  

ukraińską r e p u b lik ą  lu d o w ą  a  w o js & a  r o s y js k ie  
i  c z e r w o ir a  g w a r-d y a  m a ją  feeszv\ S oczn ie  o p r ó ż 
n ić  U R ra in ę  i  F h ila n d y ę .

ó) Ilcęya  wezyni >vszystko, e-o jest srażliwe, 
aby *e.fio.wT»ie jak inajezybszs oddanie avscliod- 
nio-aiiutoikich pnorwin-cyj Turcyi, i  <u»na in ie - 
■skaiac t-une -̂ikiej łiaipitmlaicyi.

B a) Należy b e z z w ło e s n ie  p rzc ;,-to -.v a (D ić  z u 
p e łn ą  d e ir o b i t i z a c y ę  w o ja i-a  r o s y j s k ie g o ,  w r i z ’ 
z o i J / i a l a m i ,  tworacnynJ o b e c n ie  p r z e z  r z a d  
r O .y js k i ;

b )  Rosyjskie okręty  irojeane n? C z a r  nem nio-
Lodowatym

należy n a iy2c.1r.iust p-rzeorowadŁić d-o rosyjskich

Soeyaini dou.ołmwi nic pragną poniżenia prr< -
ci-wr.ikÓAA'.

P rzed  lodząc do spraw wewiłrlrtznycb nazywa 
mówca klan,sfAvrm bczczdnem .Acierdzonie, ja
koby rebo n icy przez swój fitrjjk  zniierzali do 
r.dra/iy kraju,

Sda-etarz panst av,t spraw' whwnętrraych 
YY a 11 r a f f  omawia soezegółcwo eę^nawę straj
ku i  stwierdza' jako fakt ckaraktej-yw yesny, że 
zagranica o  skajkacli w  beriime i  rozr.i linch 
ATied-zt'aia prędzej, nim się One wr-gćće o-ll;rły.

Podczas m ow y - lic  y  d e b r a n d a. który* 
twierdził, że strajk wyw-okiji agenci z .grimi- 
czni, przyszło do  burzliwej sceny, wj-woiwsej 
przez socjalistów .

HeA-debrand w  dalszej nu>s;e ubolewa, że 
p.io pc..l.ino do wi-idomoś. i wAir**?-óav p-okoju 
z Rumiiinią. W*ol*oe EumuRii nśe i nożna s:ę zj-z*?c 
od:szkodoAA-ania wojcim ego. Mówca poh raiznw 
z wywmdsimi wczrranjęzeaii wicekanclerza.

Posiedzenie zamknięto.

2 Ukrsifjy.
(Teleitamm.

W iedeń, 27 łu.t .-go. 
>D id  Zeit< diCtooai 1 F rank fu rtu :
Yfojjika niem ieckie na 'nsRbodssie 'znajdują w  

swymi pochodzie znaczne mnpaisy iywwrśei. Na’ 
wseboJjzie awulewono w icłkie z  "pa ry  irnki i  zbo
ża, pod , edząeego -jesacize z  r. 191Ó  i  iu lti.

k e a  f e c n M s ł e » P s i r a u t i ę s t e c i Ł
v <yzm- otrzymuje m  Łiwwss iui-oa nnacyc im>

st-ępującą:
ilząo  ateCaiótski, it. z. czionh-uwie Cmitralnej 

Raity ukraińskiej, cofa jąc się orzed naporem 
wrojsk ba.szev,iakkh przLińeśli swa siedzibę 2 
Żytomierza do P o J aa ołoczysk.

'M n i p tiffe  tesiiiyi z M a t e s a
(TeŁ c. k. B.- ura Lorę ,p.)

Londyt., 27 lutego. 
(Biuro Routera). Wodłus-uraędowych telegra

m ów z  Tok io , postar-Ov,-iU członkowie poselstw 
boalicyi odjechać z  Petersburga. Posłowie a m e 
rykański i japoński pcja-dą. przez Sybeiyę. D »-  
tychczas riimn \ -wiadomrści, i e  rzeczyrtuści© 
który z  tych pmiÓAY opuścił saoiioę.________

Bedtceas p r a e r w y  oJSjyiki, eię t o a fe i e o c y a  pn--1 portówr i  zatrąymać je  tam, aż do o g ó l n e g o  p o -  
izosóiw ik luboA yyeh , na kióraj weteatkrno u su u ry  kojm  O k r y j  -nujenne rntenty mają być tr.Lkto 
tymczasem z porządku d z ie n n e g o  jir o w iz o r y u a a  -wasse talk jak  Tosyjskie okręcy Aw cjenr.c; 
budżetowe, aby pB-ezyltenbctwi miaiabró-w dać| c )  Ż.-gidgę haudtową n i {'zatmem naomt i

N A  » R O D Z IN Ę  S IE R O C Ą « zdotono aa' m iesią
cu gnu in in  styczn iu  i bity ni U '18 loku:

N. N. 10 K , p. Juz.cfa Kulmiunka 20 K , Adm. 
*Gzaswc 20 K Adm. »fllłos« Noro*lu« 205 K , 
N. N. 8 K, N. N. 1 K , t\*lm. »NoAA ej f'ef,onn\r« 
JO K , N. N. 3 K , p U. P. 85 K, N. N. 20 K , N. N. 
20 K , p. Marya Urzycliistal, Stróże, 4 K , Ksią<lz 
ProAvincyał Haduch 50 TC, p. .1 u rant o w -ka z 
MAhlau 40 K , Adm. Czasu: 10 K, p. llolkowski 
przez Admimstrac\ę »Ku iy.rra  Codziennego*; 
.'00 K . p. LuezkoAva 50 K . ffir. Marya i Zofia 
Tarnowska z C h o rze ł'w t 40 ić, p. NieAviado:n- 
ska ze składki av ka.Aviann Drobnera 50 K, Hr. 
Lubieńska 12 K , Dr Cybid i i i  10 K , p. Kasyno- 
AA-a 10 IC, p. WydroAAAa 10 K . p. Helena Ki.lipiń
ska 14 E , p. Z. P. 19 K , p. Krupińska 14 IC, p. 
Antoni Dudriak z Rzeszowa 5 K , p. Górska 1 E , 
^octalieya Pamm7 50 K. Ksiądz l'raiif'i--zek 8tec 
> J. łhx>kunttor 100 K. Datki, zebrano at ko 
ściele far, Barbary 180 K. p. R. S. 8 1\, p. Mo
stowska 10 K , p, Ludmiła i Felieya Gierhiuje- 
w icz 12 k  60 li. Klub Pnnvnikó'A 4o0 K . N. N. 
13 K 4ls h, Ite-.iakcya >N iew iasty Katolickiej-* 
15 K . N, N. i 4 K  70 h, N. N. 9 K . p. UrzędiJĆy 
z D yrek c ji 8kol.ru 80 K , p. PoboleAA ska 50 K. 
P- Tekla Kosibowa tu K , p. Zofio, Miszke Piat- 
kc*Av« 14  K , p. Mieczvs.łaAAa Micludik. Staszów. 
15 K.

Za w ym ien ione o fia ry  sk łada wy-dział G łodzi- 
n y  .-lerocejc  naiserde*'-zuiejsze j*odziekow anie. 

1926

S K Ł A D K I
.i* żyli n AUmimstracyi „Nowej Lłeforiny":

N A  G G oLN B  C L L F  OPTYKI N AD  LbGiONISTAAII

UJ • *av.' ” *vu
/ u na trnmnę ś. p. A . lir. W oclzickicgo.
, NA CrOIO \Y. N. ii IW K,

NA FU N DLSZ WDÓW ISIi.RÓT PO LEGIONI
STACH. St- Ciesielscy 20 IC. Złuniapt wieńca na t,ru 
mnę ś. p Karola de L T ta u ch e  inż. miejek., J . Glue- 
ck o  ,ie -  B iecza 20 K , zamiast AAteńca na trumnę ś. 
p. W ładysław a W acU w ow icza  notar\usza w ?.aimia. 

NA K B w T i i  4 K

ńj (utsobcujśc mo uoikioiwań zesS*cnak“TArami. Tym - 
•cz ,&oin będą siłę itoozyry diziś i jutro *ohrady road 
epsawióiSEwiieifflii -ktinił&ęrjłnte mi © potnirisiejazych 
pir.z*eldił/oiAeiii faoh.

laba1 _wi( teeoócią dwóch Irooeid i pc
isteisro-w i-kt pracisitciiwić ą>oirzą»4ii & dzicumy. l ' «  
.móiyjeniu ^jfaw-cizidWwtcy- \V.-iiMm©ra <o mskrw-ie w  
spraiw.o uzwficfeLieaift pcstancwteii pinzy Fprad- 
daży fidefk-uniieÓAY posiedzenie zńJirknćęto.

N-ast^pod ą.cisiedrzoiiie H em  o  gwfe. 11 p-zed

2  knTłisyi wpjsktwe]'.
(T«L c. k. Biuia knresp.)

W iedeń, 27 IirtegO1.
W  'tiatoe^S iwogęfcuirej tośw iaidiezył minis*tei- 

cbr. iasij. C z a p p ,  ze nie może ptklać do  wiar 
dkmsoóci du.t l> wwijŚHj^cyigfe się rw niefwtoli fiói- 
nieirzaieh i  ze  p. Y  ieik^A-sfąj- -ui)e ajiiul «iusaB!U&cu 
t-At śerdeą>c, jaiłooby iminfeaer nie fw św ięcjł atapti-
mnienid pologiyiin.' tua polu ciiw eły . ■Caynil -011 
t*& niej-ftirncfkuotnib dlziś ponlOAA nic *k*n-zyiS'ia ae 
•ą^swłWą!*’, b y  wyrazić ąoletglym ho-liteafau 
*e»eść i pw-Łziętouihani© ojczyzny.

P. K a l i n a  izaanwiaiżay, że p o ęn o iiw k  anini- 
tfiaia, icbeenie w  juoeęikiWMuM bar. G eo ;ge  saato- 
j-ego KasmL av ciągu dUtail »*•!• .uoća.wą c  Awiad- 
‘tiz-t-ni.ieh AA-ojenaych dni a itm a, żo  osoby, które 
IKidltęgują ustiawi-e o  świadczeniach twojonnycli, 
t. j. Ikząiey Łut 43 dlo -50, ruie będą pwtyoŁatnl dlo 
isluiżby av posipolitein mwzemiu. Otóż sJow-a- tego 
ni o doitrzytmamo1.

*M i-nn-'to- C z a i p p  nwwLkkszu, że  iach-odztó nu 
iuosi Zrcsizl-ą nie można by ło
ipnzeiA iiiizieć w r. 1912, jńkio wyraikną kc.niecz,no- 
śc*i rz długiego* ftiwainia wofmy. MmifeJw musi 
Akziąć a\' ‘ohaaaę sw ego  fnopsizodiaika, któremu 
«* «u *a i * ię  -'ZitaRrcTiłk? fliioiwa.

P. K a l i n a ;  gkwienisa, w  nk miał zamiaru 
j-oilmaiżainiia urSnifetra Geongego, podn-osił on tylko 
faikb, a  oprócz tego choazoio tu o* miumtra Geor- 
gęgo, jaleo csłomka nzą-du.

K-*>misvia ohdcdow aia luastępnie it.p-1 *wTiioskn- 
nr K i r a a  i Wi aiichiu, iw ©prawi© ti-wal- 
nianEii z a-*imii niuułoczaJnycłi chorych i inAvali- 
dów.

PrrjItzS ftłs iifh s  fic Łrziśn".
i l t l .  c .  k. BJnra k«rfe»jx>

W ie d e ń , 27 lutego.
(W ojenna kwatera prasowa). Marszalek poi- 

jrv p o r r m u i,  Cs>ic&erie^, w towanzys-tAAńo m ajo
ra Gk-isa i  referenta dla jAtców Arojennych iu 
bw B to ta  wtrjsko.w„go Raabia prayb; 1 wessorag] 
wieczorem do Brześcia.

W ie d e ń , 27 lu tego.
(Biuro jTorcspc-ndcucyjnc. Z Brześcia L itew 

skiego). D tlegaci Au.*ro-W ęgier i Niemiec, wy- 
biani do roktwań ].ckojow yd i. przybyli tutaj 
wczoraj wtocwhwm. Delegaci bułgarscy i  turec
cy  0C7.ckiAAt.mi są w ciągu dnia dzisiejszego. Le- 
L-g.ici w sy jscy  z  p< v*v du pr/e; waiiia Jim ko le
jow ej pod NowosioDnlem, zostali \v podróży 
SAA-ej AAstrzymani i przyliędą praAcdopodobnie 
dzisiaj wieczorem.

D E L E G A C Y A  R O S YJS K A .
Petersburg, 27 lutego.

(Pet. A g .) Z poleceniu rady komisarzy ludo
wych wysłano lo  Brześcia L itew skiego delega-

n&kcwarała z Rcmurig.
(Teteionem ).

W ie d e ń , 2 7  lu t e g o .
»  Acl it-UliT-Bkwrt-. d  on*>sii:
W  spraAA-ie n o k o w a n  *  R u m u n 7ą  rtio  ardieaeły) 

w r z o r a j  żi.d,T]o 110-we w iadionnoć d .  Z d n j©  Kię j o -  
drsak, ż ?  o b a w y -, c o  <dio m y iu iń e n ia  ia ę  p e w *  
n y e h  t n id n o .k d  z p o w o d u  w y g ó r o w a n y  eh  ro
s z c z e ń  te r y to r y a łn y  ch  R  urm m ii s p r a w d z a ją  s ię .

FccfifoJ fiumunćw na Odcs^.
(1  elłffotiamY

W ie d e ń ,  £ 7  Listegio, 
i Z e f t *  donofei -z F r a i M w t a c  
R u m u n i z a ję l i  Ł e s a r a b ię  i  m u o z w n ją  n a  O de?

morzu Bałtyckiem podejmują Rję znów, ja k  to  
pmaoAY-idzicunó' w nfkk-SKdic nosejmoiwyiM. Ma s :ę 
naityaliaidut,; utsikut óouuó -usuA^anic min. Obsraar 
bloikewainy na oe-eimniie LoJomraitym pozo^ąje, 
pod b'r*ka'bi aż do pokioja powszechnego.

7 ) N ,34fttenko-%o s y jj ik i  taki id  h a n d io iw y  z  r . 
1904 staje się uaipcwrót ważnysa, <z wyjs.tkiem 
specyutoy d i przy w iłe jó t r  -dla, k r a g ó w  ajJR ty*- 
cuieh.

Należy tu  tok że t-ala. ąderwsza' esęśtj pneto-' 
Kołu wońooiAyego: ZabeząDiocizoniie AAO iKinej wy- 
WiCKSi i  ceł wywo-ŁOWAich dla, motali, ja k  maj- 
Hzyfesz.o aoteci»’a*'ia- iw oclu aawapcia mwwogro u- 
kłaidu Jra.ndlJawfetgo, zapeAi-r.ier.ie największeero 
up-zyy/itejoi ama co  najmniej do końca r 1923,
<t sfcże na wy.j udek A\ypoAviad‘Zónia. paoiwizurymn, 
w/końcu jfotYiantowienia-, wynikają,oe z aal. V II 
•uklehiu rdkcjow-ogio’ a Uferauną. \

Sy EipsAiAry .poiawm 1* poJity azne- itędą. załatAAio- 
0 3  na jsioidBtBiwto u l̂iAAraly, zaipadłej \jczy p i o r r -  
s*7.e*m ozy4*an»u litoffiiwcŁo-mosyjńkicj hamisyi 
praAAiaoj.

9) Rosya ioBuaa iaauj„- j ię  do1 *v-strzymania 
aa szystkleh urzędOAr\’ch a ’bo urzędowo poniara- 
nych aghacyj wngłędiaia .propagarndy przeciw  
rzą io in  ipoardw ' rai bib -mojsikow-ym insstyteCTOffl 
czAAÓrprzjuuerzia, także w  obszarach okupowa
nych przez mocarstwa '■euiralne.

10) Po-wjższe wansHki mają być przyjęte w  
ciągu 48 go Din. ttos-yja y  pofocinweiniey mają 
>ię na.tycii miast-iuidać do Brześcia; Litow skkgo 
i tam w  clifa? trzech dni podpLać pokój, fet/wy 
nmsi być ratyfika-wany av przeciągu następnych 
dwu tygodni.

{ŹĄńve cklask i ni st-tsannifte' bu,rż-oazyjnych, 
spiizeciwy u niezależnych a&cyalistów).

Poctsakipetarz stanu diridaje: Rosyjska dele- 
gucyu*, <Lo której mają należeć Trccid 1 J o ffe j 
wyj,&cłksfe już z Pcte.sbtnrga. Jak słychać, mi-! 
iraOfW/iU umńałft s:*ę wstrzymać w  rteoise na pół- 
ncc od Pslkiorwa , .porfieważ wysadzono tam nmst 
ay pciwfetewe. Tej nocy jesactze albo jutro przy-1 
będą ci j tnówie do Braaściu. Delogucye państAY 
czwó-rprzyinierza .przybędą tam w  ciągu dnia 
dzisiei)szeg<.

D Y S K U S Y A .
SoTyia lny -de ni okrada S e h e i d & m a n n 0- 

śwjViJn3®a„ że to, 00 o* ę stało d ziś z  Ih isyą, nie 
feaaćo w Ewaiaracti meaiiecŁk-Ji sccynlnych *tłe- 
mokraiów. Walczyli -oni prze*' w aarubowi w a„ 
broaie ogczjrmy, «4e wskizyli tai że przeei w pla
nom oal orczym ł.oalicyj. -tak »a*nw> jak  jprzeoiw 
roizłcawałfcowaniu Rosyi i ujair/enieniu Belgi’. 
SocyaJiści oświadczają teiaz wob-ec całego świa
ta, że polityka, uprawiona wobec Rosy i, nie jest 
ich polityką. U Ara/Łają za  sijrój oboAAÓą zek upo 
mażeć, że państw na- .wsc-hoatac iśe  należy (zmu
szać do stosunikÓAA' z  Nienrcami, jeżeli' lego  nie 
clicą, bo to może ^ię pomście. Swya-liśtó! nie 
chicieiiby też zawierać z ikorliieyą. takiego poko
ju, jak? 'zawarli Trocki, i Lenin z ©zworprzymie- 
rzem.

Ośwlądczenio knnelerza przyjmuje-
■catery zaisaiy, ■wTłuaasz.aae  ̂rzez óYilson i, dla
tego |e (nuoAYca nrilta, afe <k‘ o sprzyjuwrje te  zasa
dy, mufei zarzucić Avszólki3 plany zdobywcze i 
u:yrcio gAcaltu. \Y Niemczech, które powołują 
się na silę, trzeba porriedzjcć, że AA-szelleai próba 
przeiorsoAA ania na zachodzie pokoju takiego, 
jak i zawarto z Rosyą byłaby próbą siły, niebez
pieczną także tlia Niemiec, Tak i pokój zamie
niłby cały ŚĄA”iat y, straszny obóz wojskoayy.

są.
RucJr iza ipa* cc^ani .a zn iĄ -U  d ę  w  * J a n  -pań- 

otAA-ie romiuóakiaio. Cainp i M. ajgLiiomaia zy  sku
ją  ©oraz w ięce j z w id k m n ik ó w .

RiŁfe.8S3  scrrcl tg:zna K&.iityl 
9 fb is c e .
(Teietoueisj.

W ie d e ń ,  2 7  L i t e g o ,  . 
> D k  dinraosi e  Lcw rfiy® u:
Jlełiiciryał karuf<jrvmgY3 B o o y a w s ty z s s e j  za*wió

r a  ffiis tęp rtją icy  n s r - p  w  e p r a w ie  p s is J c -  g i
Polska o d b u d o w a n a  b y ć  n tu d  j a k o  pa* -tw O  

EieJtracziO ne, n ie z a  v id e  t  w o ln y m  « *  .tę p e  a  d o  
m o r z a .

Każda jasm a la/b ukryta, sm-efesy® In flo u t ,  
Kurlandyi lub L itw y  e,anrowi bełgraw ar jar-u* 
szauje prawa u iię d z y m a ro d o tw e g o .
ąWMBgBa—BWnWBOTOBMa— ps— — BPW M B — B B H f c

Odpowiedzią*ny redateton 
M I C H A Ł  K C N O P 1 N S K Ł  

W jd a # ca ?  ^
R U D O L F  O S M A N .

Nadesfnne.
(Artykuł# w tym dzikie nie poetoodrą od redskeyf),

a H H W S M O f f i B

t
Za spokój duszy ś. p.

M a  f i o M M
odprawione będą, jako av pierwszą 

rocznicę śmierci

Móbsżeństwa żatobne
dnia 28 lu iego b. r. o godzinie 8 fano w ko
ściele parafialnym w  W ojniczu i w  kościele 

OO. Karm elitów  w  K ra l owie.

P stiK te e n f& j
Z »  szezęślin ie dokonar,ą o p e r a c j ę  i za 

troska A#ą i se*deczn.ą opiekę w czasie choroby 
córld naszej, Joanny, składamy

J W P .  D r o w i  T a d e u s z © :y i  P I S A R S K .i t  MU 

najgorętsze podziękowanie. 1934

\  M A R Y A  * . M a  O N I T E S L A R O W I E .  
K raków , lu ty  1918.

K O N C E S Y O N O W A N E  

r R Z E C S I Ę B I O R S T W G  P E Z 5 M Y 'S L 0 W E

istniejące od kilkunastu L it w  Krakow ie, w  peł
nym ruchu, zaopatrzona ayb wszelkie fachowe 
maszyny i motory 'dektryczne, z  zyskiem rocz
nym około 16.000 K . po*; zukuja s p ó in ik a  fizr*.) 
s wkładem okoio  15.006 K. Z g i iszonia przyj- 
nuiie Adm inistracya j>l\OAvej Reform y* pod* 

rZayieAYniony byt*. 1 9 3 0

M l  ć ćeaisssyczay ti Fm KosIś
ptaszukuje rutyrwAY-ainego te c h n ik a  lub tech n f*  
C /-ki d e n t y s t y c z n e j .  Zgkj&zenia [rod -D e n t y s t y -  
k a »  p T ,y jm u  i o  A-iaiiriistaracya *N . Betorm y*.

i6 7 7



Nr 04 N O W a  r e f o r m a

M lii  o l i i l !
I  priem ^pti naftowego rm ieai pa- 
Dadę. Zgtost«n ia  pod „Ekspedyent" 
prajrjmuje Adm in. „Ń  Reform y". 

I 808 ] 3

Lekcy)
na nr*«p anie udzioia się pt 

priystęp-nycA cenach. Wiadomość: 
sL  JSieorała 1. 7, I p., na prawo 

1913 1 a

Poszukuje g.ę

kontrolera
atarszego, rozsądnego, i le  energi
cznego, do tatejszego biuro a-eJy- 
ęjmcL,o. Zglo: s n i  pod &„ W . 22. 
•rty jm u je  Ad®  n. „N . Reform y*

1892 1 3

Zwiazsk Pracy PoisHich Misi
w  K ra .T c w ie ,  c l .  B r a c k a  8 .

przyjmuj 1 zamówienia, wobodcące 
w zaóuja bieliżniurstwa, ta fe iar- 
atwa, czat liturgicznych, iŁ tau ia - 
ró y, chorągwi oraz naprawy sta
rych haftów. Na skladz;e roboty 
gotowe i  zaczęto wo W ielkim  wy
borze. 191f 1 2

K a i p : ę  k o i ą
Bańską, bez rogów, kotara. Listowne 
Zfcłojo.uia z podaniem ceny pod 
R l. 3 . przyjm uje adm in istracja 
bN. R eform y". 1903

no s p rz s in ia
2 okrągłe fotele fryzjersk ie. W ia 
domość: ul. W olska 1. 1, I  piftro, 

1896

Buchalter
w przemyśle naftowym zm ieni po
sadę. Zgłoszenia pod F. u . p rz jj- 
ttujo Adm in istracja „N . R e fo im j" . 

1869 1 3

tteyniilu-rnonfer
W sile wieku, znająoy eia dobrze 
na prcwadzpnin tartaków, jak  ró
wnież i innych zasładów lahry 
■znych, przyjm ie posadę ruasty- 
jłisty zar..z; rówmeż podejmie się 
ndrestau -jwaniani fabryk wojną zni 
(zczonycb. Zgio zenia.: J. Rugalski, 
N o w j Łącz, nL Łok ietka L 3.

1904 1 w

Pćinna
pcjznkn je praktyki w  gospodar- 
atwie na wsi, za utrzymanie. Zg.o- 
■zenia p o i „ R z e t e ln a 1* przyjm uje 
Aam in. „N . h efu rm j". 1685

Dystyngowana
p lod a  osoba, Polka, pos;adająca 
gruntow i '•  ję zyk  angielski, fran 
suski i  niem iecki, posznauje oo'ę- 
sia le _ tfru i, sekretarki Ino w  tym 
s ikres ie , w godz nach wieczornych. 
Zgłoszenia pod „ L in g w is :k a “  
przyjm uje Admin. nN. Reform y". 

1883

łiU
■ dłuższą praktyką w w iększe®  
przedsiębiorstwie posznknjo rosady. 
Zgłoszenia pod „ P a x “  p rirjm n je
Auui n. „N . Roforaiy ". 1890 1 3

koron

a*—

v —

o-—

U Ic s z y ń ik L S .A .R o i-
iegium  i ■ t  ła pi
jara.. . w  BięriO jrze
n iu  Koreckiem . . .

—  K ollegiam  Lubie- 
•zowszia X .X . P i 
ja  ów .........................

P a w ło Y -s k l k it Geo
gra fia  Polsk i . . .

P o d la s ia *  P . J  K . 
iiis io rya  obraza Ł a 
tk i seak ej w Leśny 
B i Podlasia . . . .

—  Janów Bisknpi 
czy li Pnd'aski . . .

—  Kodeń Sapiehów .
—  M a r t y r o l o g i u m  
czy ii męczeństwo U- 
Bii na Podlasia . .

E e y .n o a i  W Ł  5Ł 
Z  nen .i chełmskiej .

W a g i le w s k i  Ł . I  z.o- 
je  męczeństie P od '0- 
s i ł  ' Chełmszczyzny — '80

P u łU  f 6zamplari,a w  hal.

W jstwyfiWKit
nowo - otworzonym, bą z ntrzyma- 
niem pokcjo, salon i  pokój studen- 
nki do oddauia. UL W olska 1. 15, 
I  piętro. lb& i 1  3

S ic  d i?
w  dobrym stanie (Bo sattel) z 
wszelkiem i przynaleinościam i zarat 
d# sprzedania w Podgórzu, ulica 
Zabtocie ‘26, parter. 1893

Panienka
in tel' ren^na, z powodu brakn zna 
iOmości, pragnie zawrzeć m i'ą po
gawędkę koiespondencyjną z mlo 
dym. in tePgentnym  mężczyzną. 
„ A .  B. 19U 1“  poste restanie Ż y 
w i  u l . 1887

1-20

31—  
3 —

v —

3 SO

Do nabycia w  K s ię g a r n i  
D. E T n c d le in a ,  K r a k ó w ,
Rynoa 17. 1667 2 3

Technik dentystyczny
przy nr, ic  w szelk ie prace w zakres 
tochu.-dentystyczny wchodzące, naj- 
•hętnicj z p row incji. Zgłoszenia 
pod H t z j l l  a p r a c a  przy mu e 
Adm in. „.N. Reform y". 188J 1 2

S - ^ a u - m i a  s i ę  

P.T.IPubLczacśg;
była man klrzystka z hoteln Fran- 
łnsk iego. od 20 lutego przyjmuje 
eamów en:a na raailiC IU - 00 do-
6 jw  prywatnych i w w-Asr.em mie- 
zzt.anin. Genie, ul. Sławkowska. 21, 
U  p., na prawo. 1895 1 3

t e l t d f s
ł  p racti ką 1 znajomością jezyfca 
niem -ecaiego, znajdzie zaraz z 1 ę- 
eio w poważn j  firm ie w  Krako
wie. Ouaty lisem ne do Kraków 
•k ie  o B ara ogłoszeń, K iasow , ul. 
Im najew skiego 9. 188-2 1 %

W  a p tece
miejsca prakty.ia, ta poszukuję dla 
syna siódu oklaśisty. Zgłoszen ia: 
D r Langer, W icu  X V II I ,  H e r lc k -  
Itrasso [>0, 1U03 1 5

inteligentna, wesołego i łagoanego 
nsposob enia. która zi chce się szcze
góln ie zaopiekować 14-letnim chłop 
•em, potrzebna du zarządu małego 
gispodarstw a domowego. W yznan ie  
obojętno. Dom zamużny izrael. Zgło-

Ei.nia z fotografią i  życiorysem do 
opcasa i Salomonowej, K raków , 

gl. Szczepańska 9. 1915 1 3

il l\l
y~~ B pokoi, nmeblowanych, ■ elek- 
fr y « i nem ojw ietien iem , -możliwie 
oa 8 D“  '  * osobLem wejściem , od 
J, B *rS?- r gło-.zenia tyiko pisom u 8 
# l»n d -H o te l. poityer, d lu 1 . M .

1911 l  a

Ks.egarnia lingwist.

Stanisława Goldmana
(pr-zy Instytucie jęz. Ansona)

w oi. Szew»ka 17, II p.
76 poleca: 17 0

Słuncuczki „flrsar
umożliwiające w bardzc krót
kim czaBie praktyczne naucze
nie Bi; ięzyka niem iec.,franc., 
asg. lub włoskiego, bez pomocy 
nauczyciela. — Cena K  7-50 za 
-g * . ©prawny. Opracowanie dla 

lada K  3 *0 .

S ł o w n i k i

/ Ir t y s t k g -m a la r k a  
C I i w i i a B o g  r a i i a ^ ę i y ś s R Ł
udzieli lekcyj zbiorowych i na godziny, bardzo tanio. Pracownia otwarta 
od godz. i l  rano do 4 po południu. Przyjm uje t e i  wszelk ie zamówię 
nia na ptótnie, drzewie, aitasse, suknio, aksamicie. Ma jeszcze kilka 
obrazów do wym iany na prowianty, cukier, mąkę, masło, słoninę i i. p. 
Zgłaszać się: ul. K rzyw a 6, I piętro, drzw i K r  1. 18^8 2 2

Kraków, ul. Gołębia L 20, parter
polrca z pośród wielu swoich wydawnictw:

B I B L I O T E C Z K I 5; L E G I O N I S T Y

Sroaar j ?  uut&^o i d l §

J. CzernecKl. a KrnKoaie
dawniej K s ięg^m ig  8pó(k£ wydawniczej pslszie j

1745 3 10 poleoa

B a b l" e c !t i  J.s *r»pa  Rzeczypospolitoj p jlsk io j . . . . . .
i  -a  '.o t 3 J  1,,: O jcze nasa Angnsta C iesztew skiege . . .

ż Ł o a c z y ń s k i T . : Głód szczęścił.. P ow ieś ć ..................................
Jej roi aans. P iwieść . . . . . . . . . . .

, Sn..eiLelny hieg P o w i e ś ć .............................  .
IH e r l l& e c :  Kolomba. Przełożył Boy
R  u ts e a *  W ywiania. Tom  I, L  i  I I I  p o .............................
V I. ś k o w s k i  A . :  Błędne drogi. P  . w i e ś ć ..................................
Album J. C n e lm o D g it ić g o   ......................................................

kor.

, 4-t/O 
.  6— 
. 12 —  
. 8 ' -  
. 8 — 
. 7 '—  
. d —  
. 7 '— 
. 6b-—

Wielki wybćr 
kamienic, majątków i folwarków

wychodzącą pod redakcją Prof. Dra Wa- ława Tokarza, zna
nego i cenionego hisioryka. Są to w ielkiej wartości wzuo- 
w ieoia dawnych i zapomnianych dzieł militarnych wielkich 
nr szych autorów wojskowych, dalej pamiętniki z kampan 

. dzie;a obcych autorów o powstaniach polskich.

J .  R o p s b i ,  S z e w s k a  5 .  " I B S
G ł ó w n e  b i u r o  w  K r a k o w i e .  —  C o d z i e ń  ś w ie ż e  
z g ł o s z e n ia .  T e L  2248 . 1781 1 15

to ś c lo w y e h ,  o r y g in a in y c h

W y s z ł o  i l a t y e l i c z a s  k i l k a n a ś c i e  t o m i k ó w .

Tomik pojedynczy K  — 70 (szczegóły w naszym 
nakłudowym, który przesyłamy na żądanie).

o b r a z ó w

? i* i  r s  «  konoeijonowana p r z n  o. k. Namiestnictwo

tfyisza szRaia hroiu i sz&da
J ó z e f y  Z c h t e l s k i e j

uMjr sw. Rrzpsa 7
w jra  dnia A marca dla pań i paniontz szyć umiejących 1-mla 

1 jem y  k a r a  n a l l a t w lo j s z e j o  k r o ją  (cez poprawek),' dla cienmio. 
jąoyoŁ tas ' z ,'ć 3-miisif-czny L a r g  R r o ja  i Szycia na p-zjatępareh  
f runkucf /głoszenia i  w © sy j z jjm a jo  się coazicLnir od godi. 9 toj 

rano do 12 i  od 3 po połndnin do 6. 1907 1 2

terzysienEe oszaednô I I Pożyczek
WZAJENHA POMOC

Poleca również:

BIBLIOTECZKĘ PO LSK Ą

starych włoskich, holenderskich i niem ieckich mistrzów, jako- 
t e i  obrazów wiedeńskiej szkoły X IX  wieku poszukuję i płacę 
aa nie najwyższe ceny.

Orerty u.nżiiw ie s dołączeniem fotografii obrazów upra
szam skierować do Biara ogł .szeń Fe'Hcsa Stattera, Kraków, 
ui. Grodzka 1. 13 pod „ Z M e r a c s  w  p r  . e . e ż d i i e  '. 1891 1 4

w Pôrza-Krnkowie (Rynek yĉOrskl 1.4)
ndzi.ua obecnie

#6V2°/o pożyczek hfpołeczjiych 
i » a  zapisy kaucyjne wekslowe

oraz

7% m  skrypła dłużne i weksle.
W a r u n k i  s p ł a t y  b a r d z o  d o g o d n e  

1839 3 5 Dy rekeya.
a a asy  .arjgtwga. aaiu

małe, tanie tomiki, zawierające najcenniejsze utwory dawnych 
i nowych autorów.

Dalej: ~  Koron

Gruszecki A rtu r. 3  w c la o ś ć  1 g o d l-o ś ć  (powieść le
gionowa) ................................................................... 5‘ —

Kaden-Bandrowski. P l ł s u f ld f t y c y ..................................2 50
S r  * a  p e d  F o a a r a m i .............................  . 2 —

Leezczytiski Edward. S a ia d y  i  |>3<sśn i   ................. 3'—
M erum  bertold D r . L e g io n y  w  b o ju  191*3— 1215.

2 tom y ................................................................... A'—
—  Z  ż y c ia  w  L e g id iz a c h ...................................... 4 —

W W t W .  o*.»

6 —  

5 —

n<em.-po1skie i polsko-niemie
ckie; franc.-polsine i pr.Isko- 
irtneusnie ud., itd. po X 6'5o, 

9-60 i t. d.

polsko-nieiiueckie, polsko-fran- 
entkio itd. po Ł  1-30 2-40 

4-— , 5-50 i  t. d.

Za prz«syłVępoL‘c.liczyfię50h, 
Za zaliczką 30 hal. więcej.

Prospekty WTsyłagię bezpłatnie.

—  GO

Orkan Wfadyxław. D^OGą GzwartfskÓW 
Rostworowski Stanisław. S z a b lą  I p: j r e r a  . . . 
Tarnowski Stanisłaio. P o  cg io& zes iu  K ie p o d le g l i "

Bci P o ls k i - ........................  ....................
Tokarz Wacław Prof. D r. Ż& liue TZO Ko^OlU 

s z k a w s c y ...........................................................
— Legiomafa........................................................1'20
—  A rn tU  K ró le s tw a  P o ls k ie g o  (na papierze 

g o r s z y m ) ...............................................................10’—
'  (na papierze lepszym) . . . 12’—

120

Nabywać można w  biurze oraz wszystkich księgarniach kraju, 
Składy główne na Królestwo Polskie: Tow. Wydawnicze. 
Waiszawa, ul. Mazowiecka 12; na W FS. Poznańskie: Poznań. 
B. Cłuzanowski, nL ś.v. Marcina 70; na Lwf-w i okolicę: 

H. Gubrynowicz i Syn, Lw ów , Plac Katedralny 9.

K a t a l o g i  n a k ł a d o w e  p r z e s y ł a m y  a a  ż ą d a a f a .

Odsnrzedawcy otrzymują rabat. W ysyłam y na adresy poczt 
potowych tylko za uprzedniem nadesłaniem gotówki, z powodu 

niemożliwości zaliczek pocztowych. 7.t2 7 10

Raki
lw a  eowe, ■ kom 'zelkaml do na
bycia w  raagarynie nbr.n p. Żu- 
rawaklegu, ni. św. A n n . L  a.

1905 1 6

Browar krakowski
Ł a b lc g  17 

Zran ien i buraki pastewne, 
ewentualnie młóto na siano 
lab konicz. isd i i  3

O i r o i n i k
potraebDy zaraz. Zgłoszenia 
Zarzad lasów w  Poreatbie 
W ielkiej, p. Niedźwiedź.

1S58 e  10

kilka wagonów kupi

J O Z E F  O P A T R N t
P ra g d , V I I ,  P a la c k e h o  28.

18 6 *
was

Parowa ceaie’nia Wtad. hr- 
Michałowskiego w  Dobrzecho- 
wie poszukuje natychmiast 
zdolnego

maszynisty
o*uzna:ornlonego z wyrobami 
dachówek i cegły. Płaca we 
dle 1 S i o wy* pomieszkanie,
św.atło i opał.

1804 2 3 Z a r zą d .

la  u i y i a y  u i ł u

^  S ś p r z c d a g e ,  d o p ó k i  z a p a s  s t a r c z y ,  * 

k o n ie z jm y  c z e r w o n e j ,  m a r c h w i  p a s t e w n e j ,

Trzij p i^ n s  syyiain^
da dywan perski, kasa ogniotrwała i futro damsaio 1  prawdziwego 

seain ao sprzedania, 18w9 I  3

L, 1<3 7B. g

i i i
1900 1 3

G ts Ł O S fS i l lE
0. Namiestnictwo (Centrala krajowa dla gospodar 

czej odbudowy GHiicyi) przyjmie kilku prawników, posiada' 
j^cycb prak t'kę  biurową, oraz kilka biegłych dakrylogra* 
tek, ate.iotypicLki ra ją pierwszeństwo.

Eeflekianci (tk i) mają wnieść Dalezycio alegowane po
danie, opatizone stempiem na 2 korony, do powyższego 
urzędu w Kiakowie, Eynok 30, względnie zechcą się zgło
sić osobiście mitjdzy godz. 11— 1 w południe a Kierownika 
Grupy I.

Kraków, dnia 22 lutego 1918.

inżynier elektre

L. 190.

c e b u l i ,  łu D m u , s e r a d e l i  i i t d .

h ń \ v t\sl;oK8ł m y  

Kślei  rolnlciycU
w  I l T g J z o ^ J l e ,  H j i i c l s  ( j S .  1 . 2 2 .

1851 1 8

Przy baterji artyleryi polnej Nr 7 K. (Bastyon V> 
ni. Lubicz) zostanie przyjętą

silu RcicelsyjM źefiSlia.
Wymagana znajomość jtjzyita niemieckiego w mowie 

i piśmie. —  Zgłoszenia osobiste w kancelaryi rachunkowej 
między godz. 8— 12 przed południem. L856 2 2

K u p u j e  i
po cenach najkorzystniejszych

M  A  S  I  O - M  A
koniczyn: czerwonej, białej, szwed k L j, przelotu, lucerny, 
seradelii, pastewnych buraków, marchwi, buraków ćwikłowych 
i kuka uszlachetnionych odtrian cebuli, kapusty, czarnuszki, 

gorczycy i t. d. 1473 4 o

H733ERKA CE NTRALA  12*& S2 i3£A
(Oddział rolniczy) ~

Hr&kiw, cl. CliwkJwska 4, SI p. Tsl 2̂ 72.

i wszelkie maszyny do obróbki drzewa

posiatla

B iu ro  p r z e m y s ł u  d rze m n e g o
Kraków, Basztawa 17, U p. n..«. »

z  praktyką przvnaj'mniej 2-letnia w dziale projekto
wania elektrowni, poszukiwany do Lwowa. Zgłosze
nia z życiorysem i podaniem warunsów do biura 
ogłoszeń Sokołowskiego, Lwów, ulica 3 Maja 6 pod 

„O d b u d o w a  1918Ci. 183& a 7

1868 2 3
pr.

Ogłoszenie.
C. k. Namiestnictwo, O n tr.ila  krajowa dla gospodar

cze) odhuduwy G alicji, potrzebuje pomnożenia należycie 
ukwalit.Kowanych sił technicznych w Centrali, ora* pi^y 
Ekst ozyturai h budowlanych, zwłaszcza we wschodniej czę
ści kraju.

Keflektanci na te posady zechcą wnosić podania do 
Prezydyum c. k Namiestnictwa C. O. G. w Krakowie, zao
patrzone w dowody uzdolnienia, a to jest świadectwa stu- 
dyów fachowych, świadectwa praktyki zawodowej, dowód 
stosunku do służby wojskowej i świadectwo nienagannego za
chowania się, wydane przez c. k Starostwo, w obrębie któ
rego petent ostatnio przebywał, lub przez c. k. Dyrekcję 
policyi we L w o w ie  lub w  Krakowie.

Warunki pizyjęcia zależne nęią od kw a lifikacji teo- 
letycznycn i praiitycznyca.

Kraków, dnia 16 lutego 1918.

103 13 o PląSmośś swa
zEwdnę.zam  jeaynie i wyłącznie cudownej 
recepcie podług Dra Idolsous Po je j matoto- 
wanin pozbył,m  -ię wszelkich n eczystości 
s* óry, a twarz moja nabrała rumianego, mło- 
doi..ano{ro w y jfią iu , jhk dzieci a. B .łam  już 
bsr izQ liehzczęśliwa, gS y t mi nio nie poma- 
p a ł"; chociaż w . dałam w iele pieniędzy, wszyst
ko tę. 10 naJarmo. /a poridą m .j nrzyja- 
oiółki uzd sałam do V. Jtiinek, Wiedeń, 68, 
skrytka 37, Abt. 9 i olrzrinałam  za -irzosłanlem. 
) orta zupełnie zadarniO tę cudowną receptę. 
Polecam wszystkim  dziewczętom i mężutkfin 

powyz zą firm ę jak  najlepiej, gdyż przez nią osiągnęłam zu
pełną pickność. A . Hirscnler

L. 43/918. 1637 2 6

Konkurs.
W ytLin ł Bady powiatowej w  uieazanowlo rozpisuje 

niniejszem konkurs w celu obsadzenia posady ln i y a l e r a  
p ? w ia io w e g G -

Ubiegający się o tę pośadę kandydaci muszą się 
wy! &zać:
a ) bezwaiuiikowo studyami UKończoneroi wydziain inżynieryi 

na jednej z politechuik państwowych;
b) przynajmniej dwuletmą praktyką przy budowie dróg 

i mostów;
c) znajomości? nstaw iflffiinistracyjnyck o tyle, o ile to jego 

zakresu działan>a dotyczy;
d ) biegłością w  językach: polskim, ukraiuskim i  niemieckim 

w słowie i piśmie;
e ) świadectwo zdrowia;
f )  metryką urodzenia na dowód nieprzekroczonego -to roku 

życia.
Do posady niniejszej przywiązane gą pobory i  doda

tkami i  dyetami w razi# wyjazdów urzędowych, równające 
się IX  randze urzędników państwowych.

Po roku zadowalniającej służby nastąpić może stabili
zac ja  i  prawo do emeryta-y.

Podania wnosić naieży do W y  działa powiatowego 
w  Cieszanowie do dnia 31 maja 19 L&.

— Cieszanów, dnfa 10 lutngo 1918.

Za sekretarza:
B A u er.

Otrzymuje się 
z 6  par podartych pończoch 4  pary pończoch 

,  „ skarpet 3  „  skarpet
sporządzonych podług naszej prawnie chronionej me
tody zapomocą specyalnych maszyn, że wyglądają 
Jak śkbwe i można ich nżywać także do półbucików. 
•*<.in„zrt,Ty p r z y jm u je  s ię  ty łk a  w y p r a n e !  
II 3 s tk -e łu ie  p r z s d  ł ic h e m i n a i la d u w n ic iw a u i  II

Grsss - Sirsimp? - Ha r a?s2y ?&STksMiS2

STERU
fjasia, Kirnsasse K , Tftlefon 1342.

Poważni reflektanci z jakim taKiir kapitałem 
potrzebni do objęcia głównej składnicy dla Kral owa 
jakotfcż dia prowincji. 1878

W ielka instytacya fmamsotta iv« 
L w o w i e  p o s z u k u je

p o l s k o  -  i i l e m l e c k l e g w ,  P o l a k a ,  k a t o l ik a ,  
p o s i a d a j ą c e g o  p r a k t y k ę  a a i a o ^ ą .  P o s a a a  
d o  o b j ę c i a  z a r a z .  Z g ł o s z e n i a  z  o d p i s a m i  ś w ia 
d e c t w  i p o d a n i e m  w a r u n k ó w  p r z y j m u j e  A d  -  j 
u w m s t r a o y a  > N o w e j R e f o r m y « p o d  z n a k ie m  
„ K o r e s p o n d e n t  b a n k o w y *4 n a jd a l e j  d o  
10 m a r c a  1918 r . i64» 2 3

P u l u  K f f l  ń j

w  ' J / ie itc z c a
z n i ż y ł a  z  d n ie m  1 k w ie t r n a  1918 r . s t o p ę  p r o 
c e n t o w ą  o d  w s z y s t k i c h  w k i i d e k  n a
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Konkurs
W ydział Rady powiatowej w  Cieszanowie rozpisuje 

niniejszem konkurs na posadę k o n d u k to ra  d r o g o w e g o  
z terminem do wnoszenia podań do di.ia 31 nu.ja lu l « .

Ubiegający się o tę posadę winni będą przędło yć:
1) metrykę crodzenia na dowód, ża nie przekroczy]. 40 lat 

życia;
9) świadectwo zdrowia;
?) dowód znajomości obu języków  krajowych i niemieckiego 

w słowie i piśmie;
4 ) świadectwo ukończonej szkoły dla konduktorów drogo

w i eh.
Do posady powyższej przywiązane są następując* 

pobory:
a) płaca roczna 2400 K ,
b) trzy dodatki trzyletnie po 200 K ;  przy wyjazdach ur/ę 

dowych dyety dzienne po 6 K i kilometrowe po 50 h.
Po roku prowizorycznej służby nastąpić może stabili

zac ja  i prawo do emerytury.

Cieszanów, dnia 10 lutego 1918.

Za sekretarza- 

B a u e r .
Wiceprezes*

ć ie t e i ia .

ś w c i d z e d e ,

l i s z a j e ,

ś w i e r z b

Wiceprezes:
ftletella.

usuwa buda# aiybko ,/ B m n g tn i m a ić** O ra
" la a c ^ a .  B b iw obb* i B.o b .a ć iL  Słoik na prany .  K  J‘> k, 

w ia lki - ło ił 4 X , porcjo  f e c i i i j r o  U  X . 17w8 2 C
Sklod j gn  »n e  Łv/óvrr aptek i r a i u  H a j, sadw. 

dostawcy; K la k o w r  ap.eka .pod Białym orłam", Rynek 
głftwny k.-B., 40; 1  - i c n y .  e. k >) to to  od r o t  ^a 
S Scbwarta; J i  r o a ia w :  apteka ,pod Coarnym o r łc a "  

Jńsefa Hobma; T a r a O s r : apteca ouwedena J l_ieioł< w- 
ł - i t g -  S r o h o b y c o :  apteka „pad Opauouośoią" 9 .  F  ! • -  
biaatKa, K o ło m y ja  1 apteka obwodnwa P ro  Stefana 
S u n n a ; N o w y  S ą c a l  apteko k a rc iaa  Gorcr k i«<a. S i ł  od 
główny d la łłkOgSOWA i  okolicy: «, k. Apteka Obwodowa.

ł  jJn ik »rTU  U i^ r a c K ie l »  f c fK lo i f t e .  u o a u a  La  i i * ftzftdcA  drukKnu L  IL. UurokL


